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wychodzi codziennie rano

Cenj oglouaei:
Za 1 triera; militnetror-y: w zwytłj<* 
ogłoszeniach gr. i .  w nadesłanem I 
w nekrologji gr. 1 1 . w kronice, reper­
tuar, dział gospodarczy paski w tek­
ście g r 11 , po kronice gr. 11. pod 
nagłówkiem na pienryztj mronie gr & 
Za jeano siowo vr drołmycn ogłosze­
niach gr. 3. kupno i sprzed a  za u c -  
\n> gr. 4, matrymonialne, korespon­
dencje prywatne za słowo gr. 5. dla 
poszunujących uracy gr. 2, Z rss-rre- 
żcułem mieisc 25 prc. Zagraniezne o  
5# prc. drożei.

Ceny ogt^zeft w złotych, dług 
urz*dowego kuish fr.kai. wal. notora- 
nego codzienn e w Słowie polskiem.
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B n r s y.
Nic przetworzy się duszy narodu, 

jeśli pracę wychowania nur udowego 
iHizostpwimy tylko państwu

Konieczne êst planowe, harmonijne 
wspókkzaalanie wszystkich czynników, 
mogących oddziaływać wychów awczo 
na przyszłe pokolenia.

Czynnikami tcmi są: 1) szkoła
2) bursy, 3) dom rodzicielski. 4) towa­
rzystwa oświatowa. 5) organizacje mło­
dzieży, przedewszystkiem harcerstwo, 
6) stowarzyszenia ideowe młodzieży 
uniwersyteckiej i techniokrei, 7} opinia 
warstw' wykształconych. ,

Pierwszym, naturalnym wychowaw­
cą jest dom rodzicielki.

Znaczna teckrak większość młodzie­
ży zkół średnich j zawodowych ksste' 
ci i \  yoza djomem. albc też. poch xlząd 
z rodzin włościańskich i robotniczych, 
całą swą kulturę czerpać musi ze środo­
wiska poza domowego

Z +ego należy sobie zdawać w beln. 
sprawę, ze szybki proces derookratytza- 
c.ii, jaki dziś Polska przeżywa, zapełnia 
szkoły młodzież?, bez żadnego prawie 
wycnowania domowego i której duszę 
forrcmją całkowicie przeżycia lat szkol 
nych,

A te przeżycia zależ? cteiś majczęśc;ej 
od przypadku, od zaprzyjaźnienia sie z 
takim czy' innym kolegą, od zanreszka- 
nia Przy takiej czy innej rodzinie, prze­
czytania w  wieku młodzieńczym takiej 
czy innej książki.

Naprawdę wychc waaiie przeważnej 
części młodzieży puściliśmy na łoterję 
życiowy.

Bo złudzeniem iest, że sama szkoła, 
choćby najlepsza, może wyclw ‘wać 
młouzież, jeśli jej nie dopomoże środo­
wisko, w  lrtórem się młodzież ta w go­
dzinach pozaszkolnych obraca.

St Aorzenic otmowredniego środowi­
ska dla młodzieży szkolnej, która niema 
go w domu rodzicielskim, jest pier­
wszym i nieófepwaytr, warunki e;n, by­
śmy serio mogli mówić o wychowaniu, 
a rnetvlkr: o wykształceniu narodu.

Cały wysiłek '.towarzyszeń oświato­
wych, cała ofiarność dbałych o kulturę 
ducha narodowego obywateli, przeważ­
na część funduszów, jakie przeznaczyć 
rnogą ciała samorządowe na cele wy­
chowawcze — powirmy być skierowane 
przedewszystkiem na organizację burs 
dla młodzieży ludowego pochudzenia, u- 
czącei się zdała od domu rodzicielskie­
go i której dom rodzicielski wyższych 
wartości Jndteiwycb dać mc może.

Zapewne mamy jeszcze wielki brak 
szkól. Ale jeszcze bardziej brak należy­
tej opteici wy :W)wawczej naa większo­
ścią młoozieży szkoutej.

A opieki tej dziś jej potrzeba o wiele 
więcej niż przed laty. Bo nie demorali­
zowały jej dawniej, tak. jak dziś, kina. 
nędzne pornograficzne powieścidła, ta­
nie sensacyjne dziennki, bo nie cierpia­
ła tei, co dziś, btedy, bo nie było takie­
go, jak dziś, przepełnienia szkół.

W okresie napti wu tło szkól masami 
dzieci, Które przez wejście do szkoły 
wychodzą ze środowiska kultutalnego 
swych rodziców — nadstawą wycho­
wania narodowego musi się stać zbio­
rowa uczniowska rodzina, organizacja 
burs. f  '

Stawiam tezę: pozostawmy na dłuż­
szy szereg lat troskę o zakładame no-

l_ s t e ą  dtlalliy zasiać CteMssau.
vVfefleń (A W.) ,.N, Fr. Presse" w  tełe-v 

gramie z Paryża st'v»erdza, że sukces Po 
inoarego w Izb>c ,Jeputo\vaTtych me oca!1 
wcale jego iraiynetu. W kołach politycz­
nych liczą się z ietji,' żc senat zmusi o- 
■'eanego premier® do irstap^nia, Dziennik! 
doąoszą, że równie w Pałacu Elizejskim 
wierz? w rychły u 00 ićk Po:ntvrego, oraz 
przygo owują » e  Jo utwór zrnta nowegu 
izą au, Poseł barthou zdaje s'ę jednak n*e

przyjmie misji tworzenk. nowego gabinetu 
przed dokonaniem się nowych wyborów do 
piaciamentu. \

Wooec tego Milleraud zamie ra na czas 
kamoanji wyborczej ofiarować prezesurę 
gabnetit C1 emencea«‘ow>. Uartheu otrzy­
małby w tym yubweoie tekę n:'ii. spraw 
zagranicznych, zaś b. l/tinister Mjrlcl zo­
stałby w miejsce Parthou prezesem komi­
sji ropanacyjnej,

Pa. yż. ,'PaT.) Podczas dzisiejszej dy­
skusji w  Izbie aeputowauych. dep. Klotz 
wniósł poprawkę, żadajacą, by omawiane 
w projekcie oszczędności n‘e dotyczyły 
III. działu budżetu ministerstwa woirsy, 
programu gŁ iadzenta  zapasów n3 po­
trzeby wojska > r.iflrj-nark' i innych spraw, 
mających pierwszorzędne znaczenie dla 
sprawy obnony na: odowel. - *

i a ‘o r n i .  poiyyższej popruwk* 
zała się długa dyskusja, podczas której 
między binym: dep. Ta-Piwiier \v gwałto- 
wnycS stowacl; piętnował stan nierirzygo- 
towanić wojennego Francji v. przededniu

Msiąpea Lenina o p jny

wybuchu woiny światowej. Podczas dj 
śkusj’ pydniosła się ogromrta wrzawa. Po­
incare nsirnde prosił rnówcówr. aby przer­
wali tego rodzaju zbęr’*ie spory. a me 0- 
s'ągn?.wszy skutku, opuści! salę obr ul na 
znak protestu. Wraz z nim wycohił s'ę 
minister Delasterie, poefeem posadzenie zo­
stało zawieszone.

Niebawem podawano sobie z ust do ust 
pi głoskę, iakoby Pomoare pestono-wił Do­
dać się do dymisji. Pogłoska ta jednakże 
okrzsia s‘ę /"o ł?  fałszywa i po pewnym 
czasie Pouicare powróci! do saii obrad. 
Izba p  Hała go ov acyjai<v

Moskwa, 'A V .j No a y prezel iSlfoiisai *y 
Lądowych Ryków udziel'! pras'c wywiadu, 
Vv którymi oświadcza, że .fakt wybraina tej 
czy innej osoby na stanowiska szefa rządu 
rosyjskiego niema żadr!C4H) znaczenia, gdyż 
sha izad/aca Rosj' jest w dalszym c:?gu 
partii, komunistyczne.

Ryków zaznaczył, że Sowiety będą się

starhć o  -wzruocnieme sf&foWtste między­
narodowego. .1 eonyiTt z dodatr.'ch obiu «-ów 
jest ialrf iiznar a Rosji prztjz Anglię : W ło­
chy. Stosunek z Niemcami rozwija się co­
raz lep‘ej z korzyści?, dla obu stran. Po-’ 
prama stosunków z państwam' zacliadnb/T 
przy-sipieszy tempo o<łbudowy gospodar­
czej Rssji,

m nown rn?g*&xgmm>farK?x*tfimrvmta

w ydi sakół państw u. A skmiccutruhiiy 
inicjatywę i ofiarność społecai? oraz 
hindus ze samorządowe na budowanie 
i należyte poprowadzenie burs.

Raczej niech rozwój ilościowy szkol­
nictwa będzie wolniejszy, niech ilość 
szitół w słabszym wzrasta tempie. Ale 
niech napływająca do szkół średnich 
młodzież ludowego pnehodzmiia “ k? ży­
je w latach, w których się dusza czło­
wieka kształtuie, samopas, bez żadnego 
niemal wpływu wychowawczego.

Inaczej mieć będziemy masę ludz. 
•wykształconych, aie nie wychowanych, 
z mózgiem zapełnionym rozKsSjnemi 
wiadomościami, ale bez charakteru, we­
wnętrznie niezrównoważonych, a przy- 
tem ze starganem! biedą, niedostateoz- 
nem odżywiaiłietii się , gnieżdżeniem 
się po norach wielkomiejskich w wieku 
dojrzewania, nerwami-

Tacy ludzie petęgł mocsjstwiowej 
Polski nie stwoizą. Najcięższą krzywdą 
jaką zrządziła nam .niewola — to unie 
możliwienie naturalnego liannorajnago 
rozwoju naszej cywlizacji. Jedne fun­
kcje życia narodowego rozwinęliśmy w 
ciągu lb-go wtieku do poziomu, równe­
go pierwszym narodom świata, poezja 
nasza wytrzyma porównanie z poezja 
francuską, angielską, w tosrą, niemiec­
ką. W  innych dziedzinach Iculturahiego 
rozwoju jesteśmy o sto lat conajmnioj 
zapóźn.ani. Nasze miasteczka przypo­
minają miasteczka francuskie z poło­
wy 18-go wieku.

Naczelnem wskazaniem cale' ^naszej 
polityki kulturalnej musi być jaknaj- 
szybsize 'usunięcie tych karykaturalnych 
Sprzeczności, doprowć dzeaiie co prę­

dzej naszej cywilizacji do niezbędnej 
wewnętrznej harmonji.

Ale żeby to osiągnąć trzeba przede- 
wszystkiem, by nawza inteligencja skła­
dała się z ludzi całkowiitych. o  pełnej 
wewnętrznej harmonii umysłu, uczucia 
i woTu Szkoła sama tej harmonji im nie 
da, jeśli nie będzie z nią ściśle współ­
działać środowisko pozaszkolne, w  kto 
rem wyrasta, młodzież

I d'atego katnieniem węgielnym na­
szej polityki kulturalnej powinna być 
parówni z organizacją nauki szkolnej, 
organizacja Wychowania w bursach, w 
którychby znalazł nietylko pomieszcze­
nie aie naprawdę f.dom“ , „rodzinę u- 
czuiowską4- ogól dzieci, dojrzewających 
poza wpływami domu rodzicieiiskieg:

Kładę na to tak silny nacisk, be do- 
tycnozas w  całej naszej pracy wycho­
wawczej najmniej się zajmowaliśmy 
sprawą wyclrowania internatowego, 
które tak wielką rolę odegrywa, dziś *' 
Anglii, a u nas odgrywało w_ epoce Ko- ■, 
misji Edukacyjnej, gdy większość u- . 
czacej się młodzieży pochodziła z wiej­
skich dworów szlacneckioh. W  19-tym 
stuleciu straciły znaczenie „konwikty", 
b-"1 ogromna większość uozni — to byty' 
dzieci inteligencji zawodowej, mieszka­
jącej w  miastach. Obecnie wszakże 
(znów przeważna część uczącei sie mło 
dzieży przyby wa ze w s , jeno, że .nie z 
dworów sziarheckich, ale z  chui^wlf/- 
ścańskich.

I dlatego na frant zagadnień wycho­
wania narodowego wysuwa się znów 
sprawa organizacji,, programu, metod 
wychowania internatowego.

Stanisław CirubsSd.

Z DBIA.
MIN. ZAMO\SKI OBJ Al 

URZ^DO^¥AN^E.

Warszawa. (Tel. wL). 9. Mi­
nister Zamoyski odbył ctaiś conferen- 
c z niesmcireni ( rrAbsfcjm i został 
przyjęty na audjetnee u Prezydtemta 
Rapitej Daiś rozpoczął minister urzę- 
dowamt.

WYPŁAT A DODA TKtf DRO- 
ŻY2NIANEGO.

Warszawa. (Teł. wl.). 9. lutego ME-
nistersrwo skairbu zairząjdłzSlo w  dno 
dzc telegr îtkcznej WAnła- nrn funkego- 
naTji-szdm państwowym w daśn 16. 
bm. dodatku w wysokości 32 patie, u- 
pasażenia 7, dn 1. lntogo br. Eimkcdo- 
narjusze państ^yjwi. którzy tęgo zażą­
dają, otrzymają ten dodsitek w 6 proc. 
z!oitvch bonach skarbowych.

W  interesie sanacp skarbu i  "25po- 
bieżćnia zwyzce cen rnismtcr ssarbu 
wezwał rwszt.wikśc ministaistwa, by 
wyjaśniły .swym fimkejonarjuszium, że 
zarówno sytuacja ekonosiiiczsia kraju, 
jak i icn interes własny -wymagają, by 
w  jak najszerszej mierze korzystali z 
prawa i> -boru dodatku w bŚnadi.

1

y E C H a  WYPADKO\>r LIST ^
PADÓW YCH.

K raków . (Teł. w ł). 9. lidego W
śęSjŚfe ckręgoiwym odbyła sćę dlzitk raz 
ipraiwa w sorawne v ypadków w  Tar­
nowie w  dniu 8. listopada ub. r. Fo 
odczytaniu aktu oskarżenia zetaiałwal 
ppiiłk. (iiigiel - Mel^diowski, Irtóay do 
winy sic nie przyznał. W spak  'padzSe 
wany jest dziś wńecsorem.

ZMIANY W  TRAKTACIE 
Z FRANCJA.

Warszawa. (Tel. w'L’1. 9. lutegr W-
tr.ęićJajJS.' handlowymi polsko - fianoH- 
skitu mają uasląpli.; pewne zmiany o- 
raz uzupainieii a. W  sprawie tej wy­
jeżdża. do Paryża dyrektor departa­
mentu Tennenbatmi.

DEWASTACJA LASÓW NA LITWIE
Kowno. (A\V.) W roku. ubiegłym w y

rąb lasów na Litwie objął 861.671 ha z
czego 208.000 ha lasn sosnowego i 279
ha jod łow ego. L iczby  /powyższe 1 stwier-^
dzają, że gospodarka, leśna U tw y nos:
dmrakter wyb>tn:e rabunkowy.

' *
nakopane odi iet e on  sv ,i4 iA .
Warszawa. (Teł. wiń 8. II. Ruch kolejo­

w y do Z.*kopąmgo- wstrzymano na czas 
nieograniczony. Przyw róceni go przesta­
ło być obecnie w mocy czynników kol— 
ifw5'cb.

Okazało s1?, że powodem wr-rryntana 
racnn nie są wyłącznie zaspy sn:eżne. Ol­
brzymie zwały fen egu zasypały wysoko 
tot i Dyły bezpośrednim nowodem w s rzy 
mama ruchu, śn5eg ten iednak zamarzł * n- 
twwzył lodowiec, którego nie można usw 
nać W ysław  w tym celu iokomotvwa z 
pługiem śnieżnym 11'c u'e zdziałała, uległa 
nawet wykolejeniu

Zakopane jest praw‘e zupełnie obcięte 
świata. bomuniKscia odbywa s’f  t.ySko Sa- 
iTami. Ruch kolejowy, iak c ‘ę zdaje, arzv- 
wrócony bęfe ‘e dopiero wtedy gdy od­
wilż zm‘ekczy śnieg i góra iodowa zamksr 
ni się w zarpę śbeaną. Loaowiec powstał 
między Zako*w®eiri a Cbanówką.
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Zawiadamiamy Szan. Prem;s«eratcrćw, że sł dniach najniższych 

rozpoczynamy Jat wstrzymywać wysyłkę naszego pisma tym 
wszystkim Prenumeratorom, którzy lo ta i nie uiścili orzeopłaty 
I nie wyrównali wszystkich zaległości. —  Celem uniknięcia przerwy 
w dsręczadi-j dziennika, prosimy uprzejmśa we własnym Interesie 
o natychmiastjwe nadesłanie wszystkich naiezytości. —

M oczenie  mcjCsr.tL i L!oji Georye m.

Lloyd Gecrge bez maski.
Lloyd Crorge z-am-teści* w „Daily 

-/uronicie*1 ?jrtyknrł atakujący z  niesły­
chaną gwaSławnk&eią Francję. W  ar­
tykule tysn były premjeir angielski Or 
sirtaca^ie i m i u  masitę, w  której do­
tąd sterał się imano wszystko ukryć 
twarz t<e&«ą neaarMLścś de Frarca i 
r^iggiofw&tałycih państw narodowych; 

W  artyfcuic łytm czytamy:
„F.urppa śrofSio^. łza w sze  byt? sfcra 

fą wulkaniczna SpodJztęrŝ arjo- się ż« 
po s.traisłiLiwyim wybuchu 1914— 1918 
{•., ugnie waikani zae ufcróarzą się oo 
tego stopnia. że nie będą motgły, w caą 
git jednego poKoreraa co najmnOei, pod 
nieść -pokrywy zdrowego rozsadka.— 
Fr&tcftzJ Jednak nie chcą płarme”” po­
zostawić w spokoju. Z szatańska, prze 
piegtośeją pracują ora noc1 -«n , żeby 
ie ognie mrTflfKnieiai.y się na nowo**. 
I dal u. „FoHtyka nas aści^ jak'ej się 
trzyma mrnfotorjiBrp fraractstóe), jest za 
równo iik:zesnr.a, jak bezsensom na. 
Deptanie zwyciężonego wroga, jest to 
uajńędarićejsza azynaiość, jaką celo- 
5-’iOk może apeirić Jest to iembasr- 
dzicj czyn nędzny, 3e że zwycięzca 
me fcył nim wskutek własne? ćMelno 
ścr, tocz dteiek’ nomney innych, którzy 
■ysi >ókiym wysiłkiem zwalczyli flrze- 
JwiiłŃa, nowiaMi go na zjemfe j zwią- 
aali. I tak. gdy leży bezbioray. zaczy 
nają go .kopać nogami N.e jest o 
SPKjfft, lecą COŚ borozo głupiego. Wię­
zy oękną f- «p«me©o do:a. Mar ód spo- 
iiśewterany ROfarstande, a rikcze.miom 
•rakto-wanńen. b-ędzt© doprowadzony 

<io. wału. Francja wówczas spostnze -e 
Jo jakiego stopnia jej zachowanie się 
ako zwycręzcy oyło wstrętne dla jej 
irzyjacóf, którzy ją w^osmagaii w 
czasach krytyew ch .

Roz.uirńeją to mężowie stanu Francji 
stąd więc pochoduą kombinacje niili— 
ranie, orgamaowane gdzieii dziej. —  
Ittouicją, która nie może czynić zadość 

w an zobowiązaniom. -względom W , 
Brytanii i Stanów Zjcdnoczoni ch, mo 
>K zr.ajśować dużo pieniędzy dla ek- 
Bripowamiia narodów europejskich, 3w,
• ::e były goccwe, p-oiwródzmy to. f*? 
■ppzdżSarania swoich sąsiadów. Mancja 
jest za bedna, by płacić procenty od 
długów swoich, więc to płatnicy po- 
i  tk-ów angielscy i aitierykańscy po­
winni ją wyręczać v/ tam, żooy ona 
iiogia wszystkie swoje środ'id przezna 

czać na militaryzację Europy1*...
Zamiast Rosji, W  Brytanii Y/łoch, 

etanów Zjednooacnych — posiada — 
Francja przyszłym  mzem“  będzie 
iriala po swojej -stronię C zethosłowa- 
•r.ję, Polskę, .ługosła-wję i Rumunję.

.,Co za cudowna, polityka" — ironi- 
z;;:j3, puniev. aż, PodSug niiiago, 'g$yby 
wojna v, ybuohneła na nowo pomibdzy 
:''rancją a N-iemcarm, dość byłob" je- 
ilftego słowa Rosti, żeby zneittraliło- 

Ryże trzech z czterech nowych strray- 
■uiarbień ów Francji. Nawet gdyby Ro 
;ja nie wypov>'iedzćała tego słowa, to 
’iiikt z tych sojuszników -  sądzi L.
Joorgę   nic odważy Sie na-oasć na
Licrncy, świadomy tego, że ogromne 
;.rmje rosyjskie stoją u :ch granic.

„Co by nastąpik* — pro lokuje — 
gdyby Rolska rzuciła swioje wojska 
M-zociw Nremcori nrd wodzą geneja- 
a trancuiśl-rego? V  wskaży jrowrociiiiy 
“i tzmn-iejszoną Polska “ ...

0V.dE STOLICE MIĘDZYNARODÓWEK.

Moskwa. (AW.) Z‘nowjtw w mowie wy- 
-1.,  ̂ i\n | na posadzeniu frakci" komim’- 
tycznei Zjazdu Sowietów m<fw'?c o pol‘- 
y-cc międzynarodowej ośvia-< czyi, że 5 
,hy/ilą doiścLa do 'wł-a-clzy Mac Lonalda 
ondyn uważać należy za str,l ce II. fbe- 

rzynamdówki, rak :ik Moskwa jtst statca 
Ii. Międzynarodówk1.

Tu"fiego polożen‘a w pobtyce międzw y 
odow ej jeszcze nie było. Zmusi to Cen- 
ralny K-snutet do prowadzenia pal*tyk' bar 
j'/,o osti ożnej i do balansowania w siosan- 
acb z parjstwami turżuazyjnymi, abv nie 

yywołać wojny, do którrj sowiety dopu- 
■c'ć n*e mogą. Jednocześnie iiak-ży dzu- 
ać szybko ‘ energicznie gdy dojrzeje ma­

ci on t poważnych wypadków wrzenia rewo 
'ucj. jnega w państwacfi buiżuazvi!iych. Koa 

s#m* na r/.ecz tych pnństy nie nalei y, 
dar.-em Źinowjewa, szaff wać. Nowa poli- 

iyku ekonomiczna sowietów ONep) pozosta­
nie bez oniany-

LonJ» i!. (PAT/ Uteieniffil dtoppszą, 
że L. Oecw-ge odesłał miatstrowii spi, 
zagr'an'czijyesh dokumenty wraz z pi­
smem wyrażającym uibolowaiie z po­
wodu łńeparcziwuien! a,

Warszawa. (AW.) Poseł poisld w  Mo­
skwie p. Darowski uJz'cl‘l warszawskiemu 
korespondentowi „Rosyjsk'ej Ajencji tel.‘* 
wywiadu. P. EhirowsK' jest optymista w 
sprawk rozwojts ''wzajemnych stosunków 
pńsko-so \ifckich. I zdaniem jego między 
Rocia a Polska n‘et> ko możl'\ve sa. ale 
pov"nny być astanc*‘róne dobre stosunki, 
gdy-i wyn-ka to z- busKiego sas-^dztwa * 
wzajemnych interesów gospodarczych.

uoady (PAT.) Prasa omawia obszerne 
odpowiedź sowiecka na notę angielską u- 
znajacą Rosit. „Da':-ly Mail“ u\vau, że m'a 
nm-nme Rakowskiego przedstawieniem so 
wje-tów w Angiji pozwol' na szybki roi?' 
poazecle rokowań z Rosją. Najważniejsza 
sprawa jest przygotowanie gruntu na kmi- 
ferencj- w Londynie.

.,T‘mes“ pis ê, że nota w-s.iazuje n;i ’”He. 
kie t-łdnoścż iaJde bedg zw'azane z roKo-

Pertjrabttacj s
Londyn, t^W.) „O Te?gr.“ dowiaduje 

s'ę, że przedłożone ostatnie przez rzad 
fi-ancnski nowe propotzycie w ^prawie Pa- 
la ty naft u rozważano w Londyn*e przychyl­
nie. W myśl tych propozycji urzędnikom

KIEDYBY NIEMCY WESZŁY HO UOą 
r»ARGDÓvV?

Londyn. (AW.) Wazoraj nadeszła tu
z Paryża wiadomość, że Crcmcja zgodzi Sie 
na przyjęcie Nłem oc do L'g> Narwdóy tyl­
ko w tym wypadku, jeśl1 Niemcy udowo­
dnią, ze wypełnili wszystlde postanowieni* 
Traktatu \\'ei Salskiego odnośme io roz­
brojenia, ora  ̂ wykaża chęć wyprlniea a zo 
boWązau -rcparanyjnych w przyszłość*.

ÓTÓR MIĘDZY KŁAJPEDA A LITWA, 
Ryg- (AW.) ..Pga*sche Rundschau** w 

oi-saoiiiyni artykule omawia spór między 
Ktaapeda a Litwą. IJznan*e autonomj. obsza 
ru kłaipedzk‘ego winnoby tyć zadokumen- 
tow-ane raznazszentem wyberć-w do sejmu 
klaipedzk‘ego odraczanych wcąi przez 
-hząd kow-eńsk*. Litw- wy^w-a się, że auto­
nomia- Kłajpedy csłab‘L'by iej pozycje tnię- 
dzyi^irodową

«
CZESI ZA PRZYK* ADEM ANQL.IT. 
Praga. (PAT.) „Venkow“ przemawia 

bardzo gorąco za uznaniem Rosji sowie 
cklej, podureślaiąc, ze Czechosło wacja 
może to uczynić tern łatwiej, iż nie po­
siada wierzytelności przedwojennych 
Wobec Rosji, któreby mogły przyczy­
nić się do zamącenia wzajemnych sto- 

i sunków. Ostatnie wydarzeniu w Rosji 
—  pisze dalej dziennik — doviodl.y, że 
rząd sowiecki wyrzekł się już zasad 
bezwzględnego komurtizmu i że dąży 
do współpracy ekonomicznej z całą F.u* 
ropą. Czechosłowacja postąpiłaby, nie­
słusznie, gdyby się sptzeciwiała tej 
tendencji.

v OTUM ZAUFANIA DI.A 
CYNKOWA.

SoHa. (PAT) S^b ranie po dłuższej 
dyskusji ucłm-allło jcdrromyślrie ra-ty- 
fiikację konwencji, zai-airtej w Isaopa-
uZe z Jugosławią. Prezydent mini­
strów Caukow w  ciągu dynskusji zażą­
dał votuim ufności, 00’ Faduzaiąc, że 
gabinft urrawią poM^ikę poko.iową, 
chce wykonać wszystkie zobowiąza­
nia przyjęte w traktatach }tokojonycih 
i chce ze wszystkim-; narodami żyć w 
dobrych stosunkach v otwn za'ifania 
achwaiono wszystkirm glosami prze­
ciw! gb«xg> agrarjiiszy i kkyumuspw.

Ambasador ‘irancuska Saint Aulairo 
wręczył Mac Doeaidowi octr-owiedz 
Potn .a ego w sprawie rrtcyde-tu z L. 
Ge.o-rge‘em. Sądzą, że sprawę można 
uważać za zalarwjoną.

H'storia stosunków pclsl r --osyisk-ch od 
crasu Tfalrtatu Rj"sk'ego oc-a-czona jest 
drobnymi sp^awam* które odsunęły na 
drusji pian szereg spraw zasadniczych, jak 
kwestia układi bandkjwego. ira^ytu. kon­
wencji konsularnej oraz pocztowotelegu 
F. Darowsk* wypowaaa- przekonanie, że 
Polska * Rosia tak śc‘ś!e ze sobą w przy­
szłość' związane będą żyć obecnie wzaje­
mnie się dopełniając.

nn ślnego przet'egu roKovań „Dauy Chro- 
n‘cle“  uważa, że najważniejszym jest piu- 
biem propagandy. Interesy międzynarodo­
we obu państw idą równolegle, za-ś pot. ,e  
by gospodarcze uzupelnfeją s ‘ę. Dz'ennik 
zauwkza, że sprawa przyznania kredyui 
dla Rosi; zależną jest od uznaiua przez Ro 
sję długów przedwojennych.

= □ =

o r a la t j i ia t .
nierr;ecltfm z Rzeszy * Bawarii dozwolony 
ma być powrót do Patotynatu. Wyjątek 
stanmv‘ą wydaleń1 rozkazem komisarza ge 
nenadnego.

ODBUDOWA JyPONJI
Londyn,, (PAT) rD.ry News- dLnosi 

że japońska pożyczka odbuorovy oę- 
daie wyłożona 13. imtego równocześ- 
tato w  Nowym Jorku i Londynie.

BAWEŁNA AMERYKAŃSKA DLA 
NIEMIEU

Paryż. (AW.) „lem ps“  podaje, że 
przemysł włókienniczy niemiecki zaku­
pił wielkie ilości ba wy lny w  Stanach 
Zjednoczonych. Zamówienia dochodź" 
do 200 miijonów dolarów. Dostawy u- 
czynionc będą na kredyt.

LCD NA BAŁTYKU.
Heismgfors. (PAT) Komimikarja 

morska pomędzy Heisngfcłrsem a po.- 
tajni Finlandtećciiml uitrzymywana iest 
przy poorocy ?ama,zy lodów. Zatoka 
błu-tnicka wskutek grubego todu zam­
knięta jest dla ruchu ok ęto-wogo.

TRACENIE I RZECTEPCÓW GAZEM.
Berlin. (P A T ) Według doniesień z N 

Jorku w Carson City „(Stan Hsvada) 
przy traceniu przestępcy Chińcnyka 
zastosowano oo raz pierwszy gazy u- 
sypiające, których działań u  wypróbo­
wano poprzediuc na kozie,

O EMERYTURY SĘDZIOWSKIE.
Warszawa. (PAT.) Delegacja złożo­

na ze sędziów i prokurah rów w- oso­
bach PP- sędziów Sądu Najwyższego 
Balińskiego i Miszewskiego, wicepreze­
sa sądu Apelacyjnego Krajewskiego, 
oraz podnrok oratora przy Sądzie Naj­
wyższym dr. Krzyżanowskiego wrę­
czyła ministrowi sprawiedliwości me­
moriał dotragającij się ziniany względ­
nie uzupełniania postanowień ustawy e- 
merytalnej d*a sędziów ii prokuratorów 
w  tym kierunku, żeby czas służby sa­
morządowej lub pracy zawoaowej był 
im policzony do wysługi emerytalnej. 
Minister przyobiecaj *ąjąć się tą spra­
wą.

POŻYCZKA DOl AROWA.
Warszawa. (PAT) W N-rze 12-tywt 

Dziennika Ustaw ogłoszono rozr^orzą- 
c zenie p. D-rezydenta Rzp^tej z dnia 
31. stycznia fer. o  wypuszczeniu s&rS 
p;ervv"szej prem-jowei pożyczki dolaro­
wej. Rozporządzeń,e to weszło w ży­
cie  ̂ tinb.n ♦ hnogo. Upow^ż ia ccc- 
(P. rn:rustra skajbu do wypuszcziunra 
ser# pierws-zej pożyczjtj dolarowej do 
sumy 5 mi|joriów dolarów Stanów Zje 
dnoczonych z  t».rmiLiiem spłaty dv, uro 
czury in, licząc od daty emisjL Ol.-gacie 
tej pożyczki oprocentowano na 5 orc. 
a mają być sprzedawane ywłączaslc za 
walutę zagiramiczną a spla-ca-ne w do> 
larach względna, w ma^kaoli. poIskJck 
wedle kursn franka złoiteg ł̂ przyjmu: 
iuc: jedes, dolar równa saę 5.18 firanka 
złotego, zaś po yronowaazeniu u swej 
waluty wedle wartość: cficków noao 
wanych na N. Jork na giełd de war­
szawskiej Pożyczka wolna jest cd 
podatk i rentowego oraz premiowana 
jest przez Losowanie numerów obliga­
cji na ogólną kwotę 400.00D d&larów.

RADA NADZORCZm P. K. K. P.
Warszawa. (AW.) Minister skarbi* za 

twierdzT konotację do składu człon­
ków Rady Nadzorczej p. K. K. P. po­
słów Zygmunta Seydy. Wacfctwa Ły- 
pacewicza oraz inżyniera Tadeusza Su- 
iowskiego Rada Nadzoicza P. K. K. P. 
suładać się wiec Dedzit z  8 człomców, 
a mianc yicie: pp. Stanisława Karpiń­
skiego (orezes), ks. Stanisława Adam­
skiego, dr. Jana Kantego Steczk<TA'skie- 
go, Zygmunta Chrzanowskiego, dr. Fr. 
Stefozyka, Zygmunta Seydy, Wacława 
Łypacewiaza i Tadeusza Sułowskiego.

MIESIĄC SKARBU NARODOWEGO.
i Warszawa. (AW.) Komisja Skarbu 

Narodowego przy Ministerstwie skaibu 
komunikuje. że komket zbiórki na 
Skarb narodowy przy głównym Urzę­
dzie probierczym w Warszawie (Złota 
22) zosta! upoważniony ao akcji pod 
hasłem „Miesiąc Skarbu Narodowego'*. 
Akcja będzie polegała na ożywieniu o  
fiarpości społecznej' dla zasihpia fundu­
szu Skarbu iiarodowego. Zbiórkę da­
rów na ten fundusz przeoro-wadzi r.a 
terenie Warszawy w  cia.gu najbliższych 
czterech tygodni wymieniony komitet.

Zbiórka tatc? w  innych miastach kia- 
ju będzie stopniowo wpro\ adzana, a 
wwtiik tej akcji w  dużej mierze będzie 
zależał od przykładu, jaki da sto-lica.-

Udzielanie prawa zbiórki darów na 
fundusz Skarbu narodowego należy je­
dynie do Komisji Skarbu Narodowego, 
działającej na mocy ustaw- z dnia 15 
listopada 1921, o Skarbie Narodowym 
ora-z na zasadzie rozporządzenia mini­
stra skarbu z dnia 1 grudnia 1922, wo­
bec czego wszelka samorzutna zbiórka 
na Skarb narodowy bez poz wolenia Koi 
misji skarbu narodowego, nie jest do­
puszczalna.

PERSONAL.IA POLIT/CZNE.
Warszawa. (PAT.) Poseł austriacki w 

Warszawie p. Post ziożył minśsterstwu 
spraw zagrar. oświadczenie, że federal­
ny minister spraw zagran Austrji p. 
Griinberger, otrzymawszy po swoim 
powrocie ze stolicy Rumunji wiadomość 
o przejeździe przez Wiedeń p. ministra 
S Z Zamojskiego, wyraża panu mini­
strowi Zamojskiemu v/ irnieniu wla- 
sn^m, oraz w imieniu austriackiego kan 
clerza federalnego jak najgłębszy żal : 
powodu, iż wskutek podróży do Buka­
resztu nie mógł skorzystać z  tej w  
najwyższym stopniu pożądanej okolicz­
ności osobistego zćfkbięcia się.

Warszawa. (PAT) Wczoraj p. mM- 
ster rolnictwa i dóbr państwowych Ja 
nioka •p.jdeffmoyał w sw».ich apairta- 
meartarh prywatnych p. Giovanni Ce- 
zare Maroni, posła nadtawyb.zai.nego } 
ministra oelnr*m ocnegp Włoch. W  przy 
jęciu wznął udriał prezes Rady Mini­
strów i min'ste.r skarbu p. Cśrabści, mi 
nrster przemysłu i handlu p. Józef Kie 
droń, kuerown k miujstersWa S. Z. I 
minister Pełnomocny Karpi Bartanń. dy 
rektor dopputamentu ministerstwa sk. 
dr. Marjan Głowacki, korespondent 
PAT‘a w Rzymie, p. jroop Ch-zanrrw- 
ski, oraz kilka osób z rodlzSiny miniLshra 
Jaaacfcieg*.

Pr^szłosc stosunkom poisko-rosylskich.

Pras? anoieisiia u rokowaniach z losteą.
wcn:»mi. Dz:erri'k nie spodziewa S'ę po-



..SŁOWO POVSrrr- nr. Ąj z dttia ił litego 1924.

o
"i imeu!i!3&

.* _ i

W styczniowym tomie „Pres sflscfK* 
JalirbSchot"* referent polityczny -cg^ 
arfeeśęsazwijka i>. Walter Sabat te w  ar- 
tytouie pt, „Cży rok ncnsłrr ..>gtti^da“ ? 
(próbnie ustalić horoskopy nafbłizsrar1 
ipTzysziuś ji ®itóni#cłs4ej. Są one w  o- 
śwfełteaii autora bardfeo, głęboko 
pessynśotyiesnK. r i fc w  po speagie- 
rawste. fczuJwsiiejme

Auto- subtelnie "oręfrciiąc, ckubrze 
sotMe ladaję sprawę, że tor je®c pessy 
nbam w od 'irotnym wpsrast stos-tcłat 
poaoKią.n; do ai tymizmu mas, którvsr 
aa.we: już p»a: oszwuń sttóe njemfedr'’ ■ 
framoiisiue srię marzy w najbfcższes 
laneysziaścd a w  zwycięstwie â4x*a- 
rzysłów w Aasglji najwyższy sukces 
iremieuKi jpaMóą

źkłanieui p. Scbotta o pierwszej 
inailKvo<ka wogóle ttoma mov, y a 
klęska kort, arwat y stów angielskich 

*st \k taŚTEie ff esziuzcs4M*n dla Nće- 
Triec. To swoje stanowisko wyjaśnia 
Pisarz niemi^Ski bardoo za^adaiczynt 
powodami.

Dżieh on państwa europejskie na 
iwie kategorie • P&eirysze narodowe 
dążą do zachsr-anća swej państwo- 
vtoj -̂dywKfcatUJC śoi, dratgue ckemo- 
1 raty, z.ne są opanowane pma&z mię­
dzynarodową finajresj arę, której sze­
rzenie ideji oacyftsyyczaiycji jest n-ie-
zi>ętk«e potrzebne <fa „spokojnego" 
P«rwadbetnfe .„interesów", która też 
w tym cd.u nairdetire 'stzcrzy hasta 
Kbforalne, miedayT^airoidorwej ytyio <fcd. 
Można pow .tsdzśeć, że w każdieni pań­
stwie dwa wyżej zarysowane obozy 
9e sobą walczą o Pśorwszeństwo. na- 
°£ó! wszakże — aJUłietm1 suutoa a — 
w całym swtjooae prawie cizorża wta- 
d*ę prntcdRtat̂ Tjdtele ..pacyfizmu" i 

..gouwMarczej" („ieShei dkarsk:ej‘ ) 
dómokracji, a tylko u>va, państwa 
wyntsiuuta p. Schotte jako wyraiizue 
i zdeeytdowaree iiaicjotialis^zne: 
Prancjg i Poistoę. Nawet aracjjnafi- 
rtou iMussołinkjgo i prśnr»ąfeHrc/<zry- 
shnti /i-irjjausk-cgfo rae jest autor pe- 
w&en i obawia 3tę, ie  rasrówno Wlk>- 
by iad< i Hisapaaja uicgirsąć moyą kor- 

ti#oS ś1. fetoiwej demokr;-cj(. „aosiK>- 
darczej".

W  tak kształtowanym fpofitycssąe 
św;kcie Frasi.ja .zajmuje stanowisko 
ppp&bie wyjątkowe Francja — zda- 
ifcan autora — prowadź* ookUtykę itn- 
Bwjałslyczną i azięki oicj asćąfea ma- 
xintum swej potęgi. Francja jest iM- 

•'siaj tak potężuia, iż byłaby merasum- 
uetn oadajwac się żbatoemom, że 
Przeciwko hegoitioni firaiwniskiej od­
waża się potująć vy błiżsaed czy ecal- 
szei ęrzysrfoścś walkę państwa, fctó- 
ifJtin zależność od Fran cji wtzjgiędlnie 
jej ptraewcMfcflctiica w Europie rola 
ganiłem  iuż wyłazi". Nitgw^ejm^ 
z F-awją waSfli ani państwa ^ród1- 
aenHłjsm^skie,, bo biiak im km 5ecznej 
w w<Kjrle bazy operacyjnej, ani Szwaj 
car^ czy Niderlandy, bo brak im od- 
Pbwi&dnśch sil, iM  Bplgja (!), będąca 
dziś „niewolnicą" Rrajncii, a r  wre­
szcie wTSS-ytrtlde te państw a rarem na­
wet w  razae neiiicralnoAd wśsafty świa­
ta, icśŁ neutralną także Mzosknffe 
Wćełka Brytanja.

Dcróki stm- -'rtadzy w  Arjgft trzy­
mali w  swych rękach fconserwaiyści, 
tnoa;ia było saę sgKudzlewać, że doj- 
daie (Jo konfflktu 'Zbrojnego między 
Frar ją a W. Brytanja, kkaowana pw- 
shtlatem „równowasi efurołpejsktej". 
Ko,Bio:’waryśai angielscy bowiem mi­
mo wszełkrcF pozorów, pncrw-iaidlzilii pn 
btykę moyarst-YOwo-nacjoiRalist^ozną 
i z oewyiośaią rtrerc/ahabby się po au- 
życan wszelki :h śrałdkófw dyt^Lcimaity- 
cmych, wystąpić orężm^ przeciwko 
coraz b. zagra7a.ia:crmt Angffi impetrja 
lizi nowi traancr^kśamfi’ . I kto wfe, czy 
byliby się do tega środka już nie- 
ticiekl', ». gdyby nie  ̂ rornad Niemiec, 
który pozbawiał ich odp< rwsedniej ba­
zy operacyjnej. Po dajszyclh rządach 
•kor*.erw'aitystów Nćerncy inogF' się 
też spodzie w ać pomocy, gdyż danie 
kj jeżało yv planach angielskich w 
'‘dniesreraiiu do Francji.

Zwycięstwo Labotur Party wiłałd

WłeJkie arcydzieło amerykan .kie stawnego ucznia „GrHfFtrta- H. Ince’a dramat w '< aktac!

T W E .  U S T A  K Ł A M I Ą . . .  I
Bilm sn daje wszystKO, czejo \yvmagać możemy od obecne] sztuKi krneinato,:raticznej. 

Nievridziane dotąd zdjęcia burzy morskiej i kolosaftej katastrofy okrętowej.
I i i  N O  L  E W .  nó98 &

te uiMccstw.ra, ITzSękS terni zwycśę 
stwp. dbaolą w7 Aiigiji do v /adzy po- 
litylka wiSełiooświatoiwed „gospodar- 
zzed" demokracji „robiącej' w  pacy­
fizmie, Ten „pacyfizm " ka®: Mac
L/oitakOotw niewąto{iv <je bardzo ostro 
wyjs4ęi*w a ć  przeciwko śtniperJaKamo- 
wj femsaiBskiemuł, rfletmiffiej }ednak na 
wojnę i  Francja t4gx*y się me aJobę- 
ĆE5ie („tortwer in modo, suairoer Ht 
re“ ).

Walka Angłj' Mac Dotałda z im- 
perjafiamcm 'rafleusktm: prawadfeona 
będzie przedewsiz^^tfeeBii przy po^ 
mocy wieikicj faiansjery, ongaai czne- 
go wtrogź nacjooaiiitzmii i otóż aby tę 
fmarasjerę mieć -za sobą w tej walce, 
Anglia rzud jej cliętnie — pjwunnuje 
p. ScFotte — Niemcy jako łup. Obóz 
dcmókraityczny nSemfecSr n;.este!tv — 
smuci się pisarz nóecmeeki — dzśe 
tragńazaie na rękę. tym plamom przez 
watriorae dr bfcrr_.ee obcego kąpitabi 
(akcja pp. Schacnta i pech rerga-l). 
W  ten sposób Niemcy M? ku naówięk 
szej kikasżroiie kit mternaciosialtzac#.

].u służbie w neewoli tmędzy narod ­
y/ego ipton^ctei.

Nadzneh w lepsze jutro bardzo ma­
ło. Sarkafc jej można tyifeoc w impem- 
d irabiłjach, w jakimś szczęśliwym
irfbicgit ckułfczrości lip.... w W
dorzewającycit dlo ■ rozstrzsTnSęcfc1
!«oolomach socualnycJi -rtp. W  każdym 
r»2fc t t  sśły w Niomozech, które ire- 
(Prozenftuśą lrSstoryozną bradycg- wbri 
ny poojąc ,vielką waikę z ahtstory"- 
ewu' aptóką interetóow ..gospadKsfczei" 
dentô oraicJL

Podając myśli p. Schottego repnt- 
żeptairtta „ca.wtego" śmperjali/atHi ais. 
cien peginnf‘u łwi^kiegd bez kornen- 
taizy, pragnęliśmy zwrócić uwagę na 
ii;(77\vykł,ość takiei \,łaśnie oceny 
obeonegio ii>lcKcn?a Niemiec przer 
Niemca, gdy wiadonK, że zarówno w 
szerokkd opinj;i nlemtfeddek Sak i w  
rządzie niemieckim dzięki wypadkom:

■ w Angłji i między narodowe! akcji nas. 
nowszego „geniusza" finaiiisowegd 
Dra Schaciita panuje daleko idący 
optj-mizm, 1

Warszawa. (Tel. ye!.). 9. lutego. Po 
wyrzeczeniu się .państiwo zacćą-
gamća paży'czeik w isisitytueji cnfeyjncj 
ozfioozęła s)śę na młym terenie Pokki 

'.rasowa uakczka od walut obcych.— 
Sytuację tę wykorzyistek PKKP, któ­
ra v/ okresie od 20. stycznia do d!rtóa 
dzisiejszego zwiększyła swe zapasy 
walut obcych o surre pra,v<r/io 5 mil­
ionów do'arów.

Mając na celu uauTOSiieiiie państwa 
od kryzysu przemysłowego, powstają 
■ccgo zv/ykie w  okresie zwyżki walu­
ty krajowej, .rząd dążyć zamierza do 
oclrr-omy marki polskiej od wstrza śnie­
nia, które clla yospudark1 krai.,rwej jest 
równie szkodliwe w  okresk; tak zniż. 
ki, jak zwyżki.

t

Pierwsze ncsiedzorJe fedf nndz. P. X, P.
W»rs*awc. (PAT.) Onegdaj odbito s'ę j 

tj*ei wsue posiedzenie Rady nadzorczej P. | 
K. K. P. w obecność i cztonk »'.\v naczelni eh 
Dyrekcji PKKP., oraz wiceministra skarbu 
p. KPrnfe.a. Na. oosiedzeniu rozv/aża*a 
uziaWność kredytową tej mstytucib kt Wa 
powinna już być przystosowana do przy­
szłej działalności Banku polskiego. Ze 
wze.ędu rra wyjątkowo trudne warunki ger 
-podarcze postanowiono ide przerywać kre 
rytón towarowych, jednakże istnieć bę­
dzie dążność do ich zmniejszenia. Natomiast 
nie ma przeszkód do ro-zsrzerzema K redy* 
tów dyskomowyc’ oczy wiście w um'arko- 
wanym stopniu. Wobec radykalnie ziwemo

nych stosunków r^rałutowydi. poslanow.ono 
wystąpić do p. ministra skA.bu o zmianę 
rozporządzenia Iliady rnhrstrów z dma 21 
I. 6r. w tvm kierunku, aby przyjmowaire 
weksli markowych do dyskontu piv.ez P. 
IC K. P. mogło sJę jeszcze odtrywajo w cią­
gu marca. O ‘ le Rada ministrów' przychyli 
s*f do tego wniosku, wówczas nastąp' re­
dukcja siooy d y sK on tow e j od weksli ąnar- 
icowych. która dziś wobec stab ilizacji mar­
ki jest natknie n*e wwsnka. Stopę dyskon­
towa od weksl; zlotowych oznaczyła Ra  ̂
d* nadzorcza na 12 proc., a. o d  pożyczek 
towarowy ch zlotorych i otwartego kredy 
tu na 16 proc.

Zadłużenie skarbu Państwa w styczniu:
War szaf, a. (Tal, wt.) 9. II. r> k  ządzony 

na dzień 31 scyczma bilans PKKP. wyka­
zuje s.an aadłużenia skarou państwa w su- 
die 238 bUjołiów. Dług ter w trzecli deka­
dach styczna przedstawiał się następująco: 

10 stycznia U 15 bilionów', 19 styczn’a 
147 bilionów, 31 stycznia 238 bilionów'.

Po przeliczeniu na frami złote zadłużenie 
skarbu państwa w  instytucji emisyjnej

wzrosło w styczniu o*40 miljonów franków 
złotych. Zaznaczyć trzeba, żc powodem 
wzrostu zadluż-cnia państwa iv PKKP. ieśt 
.o, *ż mirr;sterstw'o skarbu zaciągnęło w* 
PKKP pożyczjcę gtó\vn‘e celem dani-a- kole­
jom rocznego kapitału obrotowego, czę- 
śców o zaś na wypłatę pensy] urzędnikom 
państwowym w oniu 1 .stycznia.

« s r , Q =

Zapasy rva akcję Oanku Polskiego.
Warszawa. (PAT.) Za.oi.sy na akcje Ban­

ku ix»isk*ego przyNerają coraz szersze roz 
miary. Opłaci,y lub zadeklarowały więk­
szą >Iość akcji: Akc. Efcik hipoteczny wc 
Lwowie, Bank Ziemskś Bank zjodroczo- 
nych z'em polskich. Dom barkowy Saarc- 
szewrska po 1(HX) akcji1, Związek ubezp;ee>:e 
n‘owy przemysłowców i>t>lsk'di 25 akcji.

Z ooś-6(' ^sób p r r walny di większą Hość 
akcji nabyli: roseł Korfanty 200 sztuk, p. 
Stefan Dziewulski,;  sen. CieńsIŃ Marian 
B'1'nski. Fer-dyuand Rausch z Lodzi. Na li­
stę ałur-irtnarjusey zapisał1 się Ks. biskup 
dieceeji kujawsko-ka^sMej, generał Żeli­
gowski. ooseł Sołtvk ‘ inn‘-

O d p o w i e d ź
na list oiwirtty p, Sxr opatowskiego

w sprawie aptek na aicje Banka PoUskieno.
Bardzc żałuję, że dzisiaj dopiero do- stale przebywam w Biurze Orgatiłza- 

szedł mme 29' numer „Słowa Polskie- cyjnem Banku Polskiego), skuticiem 
go“ z drna ,)0 stycznia 1924 r. (skierc- czego odpowiedź moja wydać się może 
warry do Senatu, zamiast do Polskiej spóźnioną. Lecz może i lepiej sie stało. 
Krajowa Kasy Pożj elkowej, gazie gdyż dziesy ,nog{ usunąć cóawy sza

nownego autora listu nie samą tylkn 
wiarą, że stanie sie jticdzei jak przewi­
ecie, lecz aaneani, czerDanemi z .szyb- 
kc tworzące.) się hsty akcionryrjuszóiw. 
którą stale rozpatniję. i wszystkie de- 
klaraaje osobiście cyfrirję. utóż sfcwier- 
dzaiip że codziennie przybywa w Jed­
nej tyiku Warszawie około 100 akcjo- 
narjitssiów, którzy nie mają nic wspól­
nego z „żywiołami z pod czara egu 
znaku'* i są wysocu pożądani dla listy 
PkcjoT.arjuszów Banku Polskiego, gdvż 
nadają jej charakter bezwzględnie spo- 
łecznv i demokratyczny

Dotychczasowe zapisy składają się 
PTzeważnie z  drobnych sum:’ 1, 2, 3, 5. 
10 akcji. Są to urzędnicy państwowi i 
prywatni, nauczyciele, emeryci, wete­
rani, !eka>ze, Inżynierowie, posłowie i 
senatorzy, korporacje społeczne (nawet 
jedna studenctca), Kasy' przezorności 
pracowników biurowych, drobni kupcy 
rzemieślnicy (tak!), adwokaci, księża i 
technicy -■ cała Warszawa głęboko 
czująca i zawsze ofiarna.

Z z y  szanowny autor listu, którego 
imencje świetnie rozumiem, może pr;;y- 
Duścić choć na chwilę, aby luazie zasia­
dającą' w  Komitecie mieli chęć i odwa­
gę zaprzepaścić rozpoczęte dzieło sku­
pienia grosza ofiarnego najlepszych 
warstw narodu przez oddanie ich pod 
komenaę jednostek ..z rood czarnego 
znaku"? Zapewniam szanownego autora 
listu, ie  -estośmy wszyscy na.teupcHiiej 
świadomi tego" że tworzyrm' rzecz 
wielkiej doniosłości, że powołujemy do 
życia nie przedsiębiorstwo bankowe, 
lecz instytucje państwową, narodową' 
w  całem tego słowa raacz^nm. bez 
względu na formy' prawne jei istnienia '

Na konferencji prasowej obsze -nie 
wyjaśniłem statut Banki’ Pofekiego i 
wykazałem, że nie może być żadnych 
obaw o to, abyw przyscli kierownicy 
Banku magii go oprowadzić nie po baji 
interesu państwowego Pod. tym wzglę­
dem niema tuż wątpliwość5 yyśród sfer 
zwoływanych na narady dn Minister­
stwa Skarbu, niema jch Rząd, niema 
Prezydent Rzeczypospolito; który 
przed oodyii anieiri statutu rozważał i 
studiował go bardzo głęboko. A prze­
cież azu,mość -światłego społeczeńsr.va 
nie bedzie stabnać, lecz przeciwnie sta­
wać się oędzie coraz sfmicjszą i coraz 
pewniejszą, a przez to i coraz skiuecz-. 
nie*sizą. Skoro Bank Polski ma być 
gwarancją ładu gospodarki pieniężnej 
całego kraju, działalność jego musi m ć 
lawna dostępną dla kontrołi społecz­
nej Statut zapewnia aostaieczną jaw­
ność głównych kierunków/ działalność. 
3anku, o tem zaś aby kierownicy jego 
mieli być głusi na przestróg' społeczne, 
mowy być nie może, gdyż wybór Ra­
dy i Dyrekcji wymaga zatwierdzenia 
Ministra skat bu, a Piezesowi Banku, 
mianowanemu przez Rezydenta Rze* 
czy7posp jbtej, przysługuje prawo zawie_ 
szenia każdej uchwały' władz Banku 
sprzeczatej z jego podstawowemu zada­
niami
Prezes Komitetu Organizacyjnego Dup­

ku Polskiego
Kamiński.

Warszawa. 7 lutego 1924 r.

IPACE KOMANDORA YOUNGA.
Warszawa. (AMk) Jak się dcruuadu- 

jemv, w  końcu Bieżącego tygodnia ma­
ją być zakończane pracr komandora 
Younga nad sprawazoaniem o  sytuacji' 
finansowe] Państwa Polskiego.

NADESŁANE.
(Za tę rubrykf Redakcja n>e odpowiada.)

Podzfąkewani@|
wszystkim tym, którzy okazali pomo:. swą 
w Choronie 1 1 ej żony ś. p. Stfefanff z Btoń- 
skteń StlwIfishMii, a przedewszystkie® 
W. P. Hoszowskim, wszystkim znajomym 
za wzięcie udziału w pogrzebie, a w szcze­
gólności urzędn.kom i urrędniczkorr Kra­
jowego Patronatu Spółdzielni rolniczych 
we LwowiS za prawdziwie szczere współ­
czucie i ztozenie zamiast kwiaiów na trum­
nę kwoty 41 miljonów Mp na dzieu z za 
Zbrucza n689

składa tą drogą
Jasi ŚilwtńNk!
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0ŚW1Y7A I SZKOŁY.

I M  notko i  Piztóiiy.
I'; ństwa izachodme o d d a la  wpro- 

wucizuy u siebie poprawcze zakłady 
pracy dla nieletnich przestępców. B. 
Galicja natomiast przez .przeszło óO lat 
irapróżno kołatała u rzaau austrjacKiego
0 utworzenie takiego zakłada mimo, że 
potrzeb^ założenia w  naszym kraju ta- 
kiegd zakładu była konieczna. Albowiem 
w edle statystyki corocznej conapruiicj 
150 nieletnich skazańców nadawało słę 
do umieszczenia w nich. W; końcu W y­
dział krajowy z wiasnych funduszów 
nabył na ten cel majętność Przedziel- 
nic? powiat Dobromil, składającą się z  
około 400 morgów ziemi i w  ostatnich 
latach przed womą wybudował tarfi 
wzorowy Zakład wydrowawczo-po 
prawczy. Budynki składają sie tnzech 
grup: zakłatfciwe (szkolne) miasckalne
1 fołwarczne, są murowane piatrowę, 
urządzone wprost wspamale, odpowia­
dają wszelkim wymogom hygieny. Za- 
krad może pomieścić około 25U wycho­
wanków Otwacc-e jogo nastairiło w 
listopaozie 1922. a zgłaszanie wycho­
wanków rozpoczęło się na wiosnę 
i 923 i trwa dotychczas.

Celem zakładu jest wychowanie nie­
letnich dzieci przestępczych i moralnie 
upadłych przez udziaianie im wi:ad uno- 
dci ogólno-kształcących oraz przygoto­
wanie ich do życia uczciwego i zapew­
nienie im podstawy bytu. Ogólno 
kształcącym .przedmiotem iest nauka ' i 
■praktyki religijne i Inne z zakresu 
szkól powszechnych i przemysłowych. 
Zakład obecnie prowradzi następujące 
warsztaty: 1. szewski, 2. krawiecki, 3. 
sto'arski, 4. ślusarski, 5. ogrodnictwo. 
Ponadto rozpoczęto gospodarką rolną 
na 40 morgach, instruktorzy tych war­
sztatów są siłami doborowemu

Obecnie w Zakładzie jest! 80 wycho­
wań ków na przymusowem wychowa- 

rt-hi. Wrońscy pozostała pod bezustanną 
opieka funkcjonariuszy Zakładu od ran­
ka wczesnego do 9 w nocy zajęci oez- 
SsfniTrfiie i pracą. Tiaktowanie azieca 
jest rozumne, celowe, pełne życzliwości 
nie brak serdecznego ciernia. Jakiem ich 
otacza ■'ersonal zakładowy Wikt wy­
starczający, cztery razy na dzień. Acz- 

ohviek kara cielesna iest dopuszczalna, 
nie zachodzi potrzeba jej zastosowania

Z polepszeniem się stosunków finan 
sowych Państwa niezawodnie 1 tu na­
stąpi polepszenie. Zajtiad ‘iest własnoś­
cią Skarmi Państwa a zarząu sprawuje 
z ramienia Ministerstwa sprawiedliwo­
ści prezydent Sądu apelacyjnego w t 
Lwowie Do zakładu tegu pnzyjnułwa- 
he być mogą dzieci przestępne od 10-go 
do 18-go roku żyta?. N;e tnuszą być 
cne karane przez sady, policje, starost­
wa, wystarczy ‘wykazane przestępstwo 
jak nD. kradzieże, włóczęgostwo, pi­
jaństwo, bójki, lenistwo, nieposłuszeń­
stwo i gdy waay Są tego rodzaju, że 
tylko w  zamkniętym zakładzie można 
jo usunąć. Czas pobytu w zakłaozie 
trwa dopóki nie nastapi ooprawa nap 
dłużej iiednak do 20 roku życia.

Wniosek o przyjęcie dziecka do Za­
kładu należy' wnosić do Sadu opiekuń- 

, czego a jeśli ojciec żyje dio tego Sadu 
powiatowego, w którego OKręgu ojciec 
mieszka. W  rwdaniu należy podać dt>- 
tycuczasowy .przebieg życia diziccka, 
,.te skłonności, ich przyczyny, dołączyć 
-.szatnie świadectwa szkolne, zdrowia, 
wydane przez lekarza rządowego i w y ­
ciąg z  m etryki chrztu. Dzieci chore nie 
mogą być przyjęte. O przyjęciu decy­
duje prezes Sądu apelacyjnego we 
Lwowie.

Przyjęty wybiera sobie w  zakładzie 
zawód praktyczny wedle upodobania. 
Koszta utrzymania i wychowania po­
krywa Skarb państwa, nieletni i ci, ktć 
rzy są obwiązani ich utrzymywać, 
mają w miarę możności przyczyniać 
się do pokrycia kosztów utrzyma.ua. 
Obecne w  zakładzie jest kilkadziesiąt 
miejsc wolnych.

Wszyscy którym zależy na dobru 
rnhidziezy, winni zwrócić na ten zakład 
baczną uwagę, i myśl oddawama tam 
nieletnich w opiekę propagować jaknaj- 
szerzej a może w ten sposób niejedno 
dziecko ocaią od upadku moralnego 1 
społeczeństwu przysporzą może z cza­
sem dobisgo i pożytecznego obywatela, 
pracy dla nieletnich przestępców.
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O s s c s ę f li io ś c i  i
Dzienniki ostatnich dni przyniosły 

wiadomość o konferencjach prc.njera 
Grabskiego z  komisarzem Moskalew- 
skim w celu ustalenia planu akcji osz­
czędnościowej,. który ujęto w trzy pod­
stawowe punk ta: 1. mianowanie komi­
sarzy oszczędnoś-towycb przy wszy­
stkich ministerstwach i przy wazidej- 
szych urzędach, 2. powołanie Rady 
oszczędnościowej, 3. powołanie Rady 
w  sprawie reorganizacja administracji. 
Dchwały te znamionuje dążenie do opar­
cia rlanu oszczędn . na szerszych pod- 
stawaca — do opuszczenia drogi, że 
ją tait nazwę, mechanicznego stosowa­
nia oszczędności, a \ s toczenia na szła 
ki tak rzeczowych Jak i indywidual­
nych rozważań, w  odniesieniu do co.dań 
każdego' urzęd 1 i do sił urzędniczych, 
które mają te zadania spernić. Jest to 
jed^ma droga, która pozwoli na celowe 
rozwiązanie bardzo ważnego ale i trud­
nego proDler.m wprowadzania oszczęd­
ności, brz ujmy dla koniecznych za­
gadnień państwowych, bez ujmy dla 
sprawności administracji, a nawet prze 
ciwnie z równoczusnem jej podniesie­
niem.

Zadań,o to niełatwe i równie ważne 
jak naprawa skarbu przez stabilizację 
środka obiegowego i wprowadzenie 
opartej na zlocie waluty —  iest dal­
szym ciągiem idei sanacji skarbu i tej 
uzupełnieniem. ^

Jeżeli nie uda się wprowadzić” osz­
czędności, jeżeli wszyscy urzędnicy na 
odpowiedzialnych stanowiskach nie ze­
spolą swoich usiłowań w kierunku ogra 
niczenia zadań urzędów do granic ko­
nieczności, — jeżeli nie ząpanuje w 
tych sferach przekonanie, że oszczęd­
ność w  naszych warunkach oytu poli­
tycznego jest podstawa tegoż, jeżeli nie 
potrafimy zreorganizować naszej nie­
dołężnej administracji, to zarvsov ujace 
się ustaleife dzisiejszego środka obie­
gowego, a w  konusekwenca staia rela­
cja do złotego i won wadzenie togoż 
ostatniego do naszego życia gospodar­
czego — jeszcze nie doszedłszy do wła 
ściwej stałości, zaśnie znów staczać 
s,ę po równi pocnyłei — a pierwszy 
lepszy wypadek polkyczny przyspieszy 
tempo spadku- A co w*edy będzie z 
°aństv’em i jego urzędami 1 urzędnika­
mi? Niech każdy odpowiedzialny pra­
cownik państwowy nad toni pytsnien 
się zastanowi.

Dotychczasowe oszczędności szły 
przedewszystkiorn no linjt najmniejsze­
go onnru i tak decydował ty w  pierw­
sze! hnji mniejszy stopień zamteresowa 
rńa politycznego stronnictw lewiocwych 
jak przy zniesieniu Ministerstwa Sztu­
ki, Zdrowia Poczt i telegrafów.

Pozatem stosowano oszczędność^ w 
sposób jak to wyżej zaznaczyłem me­
chaniczny, uznaesono że taki i taki pro­
cent ma byt zredukowany i odnośne 
polecenie .przesłano do naczelnika urzę­
du i ten wedle własnej woM redukcję 
przeprowadzał —  ■chcąc szybko dżin- ' 
fać, to zapewne nie łatwo było postę­
pować inaczej, ale takie załatwienie jak 
każdy zrozumie nie mogło być dobrr i 
pojegato na idealnern zapatrywaniu, że 
każdy naczelnik urzędu to człowiek o 
szerokich pojęciach potrzeb >Państwa 
— i bez przywar ludzkich — jak np. 
stronniczość — twuicąjsęm tak niestety 
1 nie jest i być rae mogło w tak mło­
dym organizmie państwowym.

Nie wiele słyszeliśmy o redukcji w 
biurach centralnych ministerstw — a 
przecież tylko szematwczne jirzeglą- 
dniięcie organizacji tycliże, nakazuje w 
dzisiejszych ciężkich finansowo cza­
sach pewne wydziały albo znłeść albo 
zastąpić je reierentami. pewne depar­
tament? zmienić na wydziały —- sło­
wem ograniczyć nadmiar Przyjętych 
przez Państwo zadań a co do mniej 
ważnych to ip przygotowywać tylko do 
momentu gdy stosunki finansowo się 
poprawią. Źapew-ne 1 w  podwładnych 
urzędach możnaby podobne zmiany za­
prowadzić.

Powzięte uchwały pozwalają do kon­
tynuowania rozpoczętej pracy i przebu­
dow y ustroju adrńiniistracji niciako od 
podstaw —  i to o tyle z większym po­
żytkiem o ile potrafi się wyszukać od­
powiednich ludzi na stanowiska komi­
sarzy — muszą to być ludzie, którzy' 
iok&cfck sobie zdaęą ąprąwę z  zadań
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odnośnego ministerstwa względnie uizę 
du —  rozumieć techntkę pracy biurowej 
i mieć zdolności wskazania dróg postę­
pu w kierunku należytego znżytkowa- 
nia intelektualnych sił ludzkich do roz­
wiązywania zagadnień administracji.

Zadanie oszczędności ju.c zagadnie­
niem reform y administracji —  iest tak 
ściśie z nią złączone, że właściwie nie 
da się bez niej Dom yśleć —  zasady  
oszczędności tylko w ted y  się utrwalą, 
jeżeli opane będą na rozumnej orgarb 
zacji władz i urzędów.

Ale trzeba znaleść odpowiednich iu- 
dzi!

Zadanie trudtóejsze, niżby się na po­
zór zdawało. — Polak nie nauczył się 
być administratorem. ‘

Narody handlowe lub preen ysłowe 
zmuszone swoja umysłowość kształcić 
w  kierunki rozwiązywania zagadnień 
taniej i sprawnej administracji mają to 
niejako w krwi i kościacn —  ceiują w 
tern, Niemiec, Anglik. Belg, Hoiender- 
czyk.

W  jakiej szkole miał się tego uauazyó 
Poiak?

Wielkich przedsiębiorstw było w Pol­
sce nie wieie, a te co byty to w  znacz­
nej mierze w rękach obcych, u których 
Poiak rzadko kierowniczą odgrywał 
rolę.

Administracja państwowa z wyjąt­
kiem zaboru austriacmego me była dla 
Polaka dostępną. Zdawać by się mogło, 
że w byłej Galicji powmtr. byli Polacy 
dużo się poa tym wtzględem nauczyć — 
bezsprzecznie umieją więcej od swoich 
rodaków z byłego zaboru pruskiego lub 
rosyjskiego — ale są niestety Dociąże­
ni ciężkiem. grzecHami, w których się 
chował przeciętny galicyjski urzędnik, 
a już szczególnie taki który chciał ro­
bić karjerę

Administracja byłego zaboru austrjac 
kiego była tak ube^władnion? powija­
kom! celowo Przez Wiedeń zakładane­
mu, że każda akcja opierała się o W ie ­
deń, znakomicie nadawała się do tego 
instytucją „aprobantów“ . Sprawy naj­
ważniejsze załatwiały się w  pewnem 
tempię, które daleko pozostawało noża 
potrzebami życia — chVba żt Wiednie 
w! na pośpiechu zależało.

W  takich warunkach o wytworzeniu 
samodzielności lub odpowteaziamosd u 
ogółu urzędników byłego zaooru au­
striackiego nie było mowy; — taki był 
stan z  zhkwidowaniem wojny i pows a 
niem c*olski. Naturalnie, że były i zasz­
czytne wyjsftki. mk»d<p urzędnicy jesz­
cze nie uleglł hypnozie Wiednia ale w 
każdym razie we wzorowej szkole ad­
ministracji nie byli chowam. Nic dziw­
nego, że z takich I ies7xze gorszych 
elementów stworzony apnrat administra 
cyłpy ma wielkie niedomagania i do 
tego z byłej Galicji powołani do władz 
nacze'nvch nie byli najtęższymi praco­
wnikami,. tak że i ta niewielka ilość 
wrodzy i rutyny administracyjnej, -*aka 
mogłaby być do kierownictwa powoła­
ną nie została w nełr.l użytą.

Tymczasem administracja caństym- 
wa wymaga całego szeregu jednostek 
Pod względem bystrości umysłu, konse­
kwencji, znajomości psycholog]5 wyso- 
ko uposażonych a próaz tego di^ladn"! 
znajomości tecnnicznego wykotftttiąl 
trzeba tych iftdz? szukać — a zdolnych 
kształcić i to będzie'zadaniem wrdzięcz- 
nem ale deżk'°m komisarzy oszozędno- 
ściowo-admhrstracyjnych. A /eh 'r to 
zadanie zbliżyć do urzeczyndstnierur1, 
sadze, żo trzeba przsdewszystkiem pod 
dać dokładnej rewizji statuty organiza­
cyjne ministerstw, przvczem trzeba za 
myśl kieninkową positawić zasadę de- 
centralizacji; ministerstwa n-le pawinre 
T»od żadnym warunkiem spełniać roli c- 
gzekutywnych organów, z togo wypłv- 
wm jedynie myśl zdrowa, że minister- 
stwa, poza polityczną stroną, której 
powjnne i to w  każdym resorcie prze­
wodzić, roza zadaniem opracowywania 
ustaw przepisów 1 ich komentowania, 
winny być tylko władzami kontrolnymi 
i ostatecznie w  odwołaniach decydują­
cymi tymczasem ciągłe „eszcze pokutu­
je tam idea centralistyczna — i szko­
dliwa i niepomiernie kosztowna.

Zyskując tarua administrację równo­
cześnie ją poprawimy i doprowadzimy 
do rego. ażeby on? mogła spełniać 
swojo odpywieuziame eaoattić. równie

dobrze w  Poznaniu, Krakowie, W ar­
szawie, jak i Nowogródku, Lucku i W i­
nie.

Panu komisarzowi osziozędiiośiiowt- 
mu Moskalewskiemn życzyć należy,, 
ażeby był szczęśliwy w wyporze odpo­
wiednich ludzi na swoich pomocników,; 
zadanie to jest znacznie trudniejsze, kto 
teoretyczne rozważania na temat o - 
szczędności lub nawet sanacji skarbu;, 
•jeżeli mu choć w części sprosta, to za­
służy sie tern. że położy ,razem ze sw o- 
mi pomocnikami znaczną część funda­
mentu pod budowę Polski „rzeczywi­
stej “ . Inż. K. Gasiorowsid.

Z kraju.
□  PR FE M YSL. Ży«4«  społeczne. UrząAzo

ny we wiórek w  sal1 magistratu <xtozst dr. 
St. W. Dąbrów-'ecK‘ego na temat Sprawa 
naszej konsolidacji w ewnętrznej zgronw 
dzh... aż piętnaści osób — zriic, że Prze 
myśl s*ę rozwija* a  życ‘e społeczno-kultu­
ralne n‘e jest dlań zagadką apokrLityczny.

’L  prfcy. W socjal. „Głos.e przemyskim” 
nr. 5 m  wstępe uuŁeszczom i  artykuł p. a 
„Czy ‘sw ejt niewoin‘etwc w Loisce?” , w 
którym autor stwierdza, że ‘sinieje u r.as 

otaetwo duszy”, którego jediłłj z fonn 
jest „iiaimęuiy aintysenihyzm” . Nie zwra- 
cahbystny uwag1 na ten partykularny szczc 
goi prasowy, gayby nie i&kt, że aatoran 
tego artykułu — jak in‘y iniormują — jew 
poseł dr, Dcoormann.

a ś i k x  wojskowe dU rodz‘n rezerwistów- 
p»woiu>iyen jeszcze w je^ta- ub. roku do 
ćwłczeu wpjSkiowych auczekają sac w i e l ­
c e  u nas swojej ieuilr.aAsjl t ‘ Ui iuaT do- 
wiauJujemy onegdaj Vvojewództvo wzeku- 
zu»o tut. Starostwu kwotę sto npLkMiow 
maieik. Fo przć-prowauzeińu it-czbeanyzii 
io.inailności zwłąz.nnych z wyplaió za&ąKów 
SGuostwo już w dniach najbliższych asy- 
goować zaczn ; naiezne sumy poszezegoi- 
nym gm.nom.

Czy soi‘daa Ih ma? Warszaw .fta spółki* 
oiSwuiakturowa przy ul. Jwsnej U5 -ozrost 
swoj znaje s‘e zawdzięcza jecjm e szei oko 
iozgutięz^uej reklam.e, lern Z rozuyc» 
strun od w:elu osob dwcliodr-ą nas śkjsrgi, 
że f»rma ta zbywa zanw-w^jacych byłe 
czeni, żeby tylko „nandei szedł” . Frzestiz-ic 
tedy musimy czyteimtców, żeoy w siusuii- 
kaui handlowy en z tą Prniu byli ośtroztm

Kronika kryinuaisa. W zw !gzxu z wy- 
oK- êm kdMuset s;yb  w szkoic i kościele w 
DobrumJu areszrowano pewnego żyiLKa, 
Dalsze śledztwo, w tuku będące, ujzwi. 
srupewne, jaj- d  istotny m-e,. doorom^cy 
wandale ‘ co zacz oa są.

Scena * estrada. Dawno me doznaiem tak 
s'luych wrazen jak na ostatnim iestivatij 
łucatcertowyin Twa muzyczmgo. którego 
soootni i niedzielny w‘eczory koieud pozo­
staną na długo w potmęD ączesuidcow. — 
Chór bo przemyski, mimo, ‘ż w i-  tnie 
swych członków nle rozporządza wybi rry- 
ni, taleintacu błyskotliwej y  wtuuzi1 głosu, 
przez skoacei.trowanie w: sdków dy ryatu­
tów tjest Ich dwu: kot. Dwernick1 ‘ w za­
kresie pif śni kośoiek.ej ks, Iurzyńslc‘). aa 
całość dzk,-ł? danego, ai n*e jego szczegóły 
daje zawsze kunsztowne cacka v ybmiej 
tvartosci estetycznej. To przekonanie mrwa 
Pły omawiane wieczoiy, które w krołńce 
Twa muzyczreego stanowić będą żelazny 
kapąał. Mozajka k olei: do wir otcinowała cy 
kle: Hasterze w polu; PHciiód pafttśrzy do 

• Betleem. Pokłon pasterzy; Pokłon Irzech 
Krób i Zakończenie razem 22 p.eśtp w 
hairnionizacji ks. Góm‘ckiego. Galia, Rnni, 
Noskowsk‘cgo. Nikodemowicza i innych. — 
W dav, ać się w  szczegóły mter pręta — 
brak m-ejsca rte pozwjia mi — wystarczy 
gdy jeszcze raz podkreślę, że ostatni n.orr 
cert utrwalił dobrą siawę przemyskiego 
chóru — ouy tylko dalstze wysiłki Twa 
szły po dotychczasowej łinji.

□  BORSZCZO\V- P ł  atek b&ftjuow, .  Z
uznaniem podn'eść naieży, że zasadę stalo- 
eo opodatKowywa.ńa się nu. cele ośy/iato- 
v.e, praktykowani' w 1SL. dofucrc. od gru­
dniowej daniny oświatowej, zain'cji>wałsł 
tutejsza Orgnntzocjki ' arodowa pod p-ez. 
dra tSurdowicza, Głośne; n echem w 1 raju 
odbiła s‘ę w ‘ swoim czasie samorzutnie pod 
jęta Drzez Borsaozów akcja ratunkowia dla 
polsk."*ch akademków, którym co mietsaca; 
przesyłano do niedayma miljonc-we sumy. 
Obecn‘e wskutek cięższych warunków ogra 
niczono się do celów miejscowych. PON, 
utrzymuje obecnie w bursie Tow Szkoły 
Ludowej 18 wychowanków, a za 12 płac 
wp.&owe dc miejscowego gimnazjum pry­
watnego ‘ wogóle wspiera pieniężnie ucz­
niów jotrzebujących pomocy. Na ten poda­
tek narodowy urzędnicy pracą 1 dtc. od 
swoich poborów; .̂d obywateli ziemskich 
nabiera się go ryczałtowa.

f I NOWE siOLO (ad , 'odwoldczysko. 
O nauczycielkę. Ludność polska jest mocno 
niezadowolona z nauczycielki żydówki, za­
niedbującej swe obowiązki. Zatroskani o 
wychowanie swoich dzieci, wysyłali rodz*- 
ce-kolon sci delegacje do Inspektoratu, o 
obsadzenie tej ważnej placówki kresowej, 
jakąś ^ła fachowo, a przedewszvstkiem 
pod w'zglęaem narodowym wyrobiona. N» 
razie starania te, godni najgorętszego uxr 
Prfł K, pozącłsffiegŁ skutku nie odnkxsły.
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^#we wydania Asnyka.0 Banftti Pilska.
,

Orregdaj odbyło się w  sali Izby Han­
dlowej zgromadzenie, zwołane prżez 
senatora dr. - Marcina Szarskiego, jako 
yrezesa Związku Banków celem omó­
wienia sprawy subskrypcji na akcje 
Banku Polskiego.

W sali Izby Handlowej zgromadzili 
się oajdzo licznie najpoważniejsi przed' 
stawłeiele sfer i zrzeszeń (przemysło­
wych, handlowych, finansowych, oraz 
miasta, które reprezentował cisokście 
rs. prezydent Neumarai.

Przewodniczący w ałuższym refera­
cie o  zadaniach, celach i organizacji 
BariRu Polskieso  zaprosił obecuycn do 
Śaknai. y  wszego współdziałania przy
rozpisaniu subskrypcji apeluje do obo- 
Viąłtcu patriotycznego, ropk-sania ak­
cji sanacyjnej i wykazując w  sposób 
wymowny korzyści materialne pouczo­
ne z inwestycja kapitału w  tak znako­
micie ufundowanym papierze jakim bę- 
cą akcje naszego Banku biletowego.

Do wywodów przewodniczącego 
przyłączył sie senator Adam podkreśla­
jąc w  swem przemówieniu doniosłość 
Polityczną i finansowa akcji naprawy 
skarbu, której uwieńczeniem jest stwo­
rzenie Banku Polskiego. Mówca w  go­
rących siowach zaapelował do uczucia 
Patriotycznego społeczeństwa lwowskie 
go, które zawsze przodowało w  spełnia 
niu obowiązków narodowych 1 dlatego 
tea i tym razem z pewnością nie za­
wiedzie W yw ód* te °opar{ także w 
serdecznych słowach prezydent mn°ta.

Następnie rozwinęła się dyskusja, 
której wynikiem była uchwała wydania 
ze strony banków polskich odezwy do 
społeczeństwa i rozesłania do wszyst­
kich klientów okólników wzywających 
ich do subsKrypcji. Wśród wzniosłego 
nasb-oiu zamknął przewodniczący zgro­
madzenie.

Z ruchu wydawń czego.
* f»ż. Józef Jaskólski. Tabele w a la m i  

5 tawarowe. Notowania we tramku ’r,otyni 
marce poisk'ej 11 walut w latach 1914— 23. 
Wesięczce wykazy ccti lJ '  artykułów pier­
wszej potrzeby za, r. 1923. Lwów 1Q24.

Zna.iy 1 obrze czy  telrekrm naszego i cma 
*nż. J. a skulski ogłosił św eżo pracę, któ- 
roj oiaK la wał s*e odczuwać nie tylko fi-

naście 4 sferom handlowym ale 1 imh 
szerszycn notom publiczności. W obec ust’  
w»czn:e zmiennych kursów walut osrfł iest 
zupełn»e zdezorientowany co  oo wartości 
uiark* w rozmaitych czasach. A Znajomość 
tych Kursów jest dz'ś w cdrresie waloi yza- 
cji szczególnie ważna . h ezfczo  ic sa wy- 
.eaak , w  którycn musimy odwoływać s'ę 
Jo kursu marki w dnhi zawartej umowy, 
lub |>owstan*a pretensji.

Pubiiocia, ktćra w tych wszystkich w y- 
Esadlaadi daje najdokładniejsze daty. jest 
osn; wiana broszura inż. Jaskólskiego. Za­
wiera ona .łasteoujace tabele: r. kursy 11 
najważn ciszych walut od r. 1914— 1920,
7 ty rażone we franku złotym: 2. kursy we 
eanku szwajc. na każdy dzień r. 1921, 1 '22 
1 *.923 funta szterlingów, doUrat. marki po.1., 
«narki n*em., k co n j czeskie;, kat ony we- 
g*esk*ej. korony a u sf. frank* fnanc.. br; 
rei; 3. kursy obcych walut w markach po! 
ikcb r. 1919— 192 4. kursy Jey iz w  mar­
kach poi od I stycznia 1922 do 31 grudnia 
1923, wreszclr 5. miesięczne wykazy cer 
50 artykułów pierwszej potrzeby w r. 1923.

Wszystkre cyfry opięcia  się w  Pierw­
szej Hnji na kursach giełd urzędowych i ze 
saswione są w  sposób taik rrzeirzysty, że 
wyszukanie odnośnej koty żadnej trudności 
aie sprawia.

Z vróc ‘ć tylk ' należy uwagę na biąa, 
który się zakradł na końcu ostatniej tabel* 
-(str. 35). Obieg banknotów mai kowych z 
31 grudn‘a 1923 wynosił nJe 82.000 miliar­
dów tnkp.. ale 125372 miljaroów, wobec 
czego należy Dopra wie wart dść banknot iw 
wyrażona w  tmljonaid marek złc*ycb na 
84 milionów ak. zł. ta nie £2). Błąd ten 
a»a swe źródło, wedle informacji autora, o 
^śWadczen'u mkristra Skarbu, złożoneni w  
Sejmie w pierwszych tłnśacn stycznia l -ar 
ku autentycznych cvfr z bilansu PKKP.. 
któn- ogłoszono wówczas, gdv broszura 
ryszła juk z druku. Dr. R. K*
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M m  A sn yk : W ybór poerjj. Opra­
cował Fngtnjusz Kucharski. Bibijate- 
ka N a ro d w a  Krak. Spóiki Wycnaiwiti 
ckej. Kraków . 1924.

Św ieżo wydany toru Biblioteki Na  
rodowej jest bartozo oarmym naby- 
tl.'e*n, który powiększa poważne za­
sług; wydawnictwa. ZnakomSty 
wstęp Firof. Kuchacsddegio daje do­
kładny i gruntorr/my pogląd na całośg 
życia i t\v órefaaści Asnyka, ssport zaś 
w ypór ix>ezyij udtostejw tfta czi.iiełirte- 
w ; wszystka, co w lirvce Asnyka jes,t 
ciekawe lub charakterystvc« a.

Sam  wstęp krytyczny jest opraco­
wany z  rzadko sjpotykaua s m p u s i h k - 
ścią, 9ta"arhu0 śo:ą i umacjętny-w pano­
waniem nad przedmioiem. Autor rog- 
poczyna od  życiorysu poety, Jauac 
całość zjwięz.,1 j żyw ą. Nasternie zaj­
muje się otsotwMości.- pecety i rozw o­
jem jego twórczości. Bardao trafce  
określą sitosundk poety do eipokj,. b o  
feiobiie Asnyk czuł się likwwojo w  
epoce mu w sp ółczesn ej, le-oz bez duii- 
tu dźwigał swój kirzyż osarnótni^rita, 
rozumiejąc konie caność takich cza­
sów . W  rcfcjwoiu tw ó-czości Asnyka, 
y  yiroznia autor poct oikresem przy­
gotow aw czym  d)vva okresy a sa d n ł-  
cze.

Cennym jest rozdział trzecs wstępu 
Pt.: ArtMźtm i Technika. Autor formu­
łuje wpierw śctśi.e i jasno pojęcia te­
oretyczne, 1 któro mu mają posłużyć 
do schairakteryzowania i oświetlenia 
poezji Asnyka. W  len sposób analiza 
estetyczna gruipuje się oko'to następu­
jących punktów: klasyfikacja twór­
czości, przedmiot artystyczny, wyraiz 
artystyczny, kompozycja, Eedmilka, 
W’iersz Autor podk, ośla • silnie rolę 
wyobraźni w' poezji i kładzie należyty  
nacisk na -ana.zcniie formy. Uw\xla- 
tniając w szystko, co w  Doezji AsnySca 
jast prawdziwie sin e  j piękne, sądzi 
sprawi!,edkrwtje to. co jest w  niej zuży­
te, blade, ziarnie. Jednem słowem  
autor wszędzie sta.ie na wysołktośai 
(zadania, wszędzie zachoiwuje miarę. 
Dzięki temu zdołał rozsypać w  swem  
studium tyle nowych i. subtelnych snto 
strzeżeń, mimo, ze o  Asnyku tek w«,e- 
le już pisano.

W iele pracv w łożył auter w  obja-

Bredbo dsiata na nade (zstiwsze jak 
ozyiwcz? kąjpiel w  kryształowo czy­
stym, ohioidnym potoku górskimi, len 
pfisarz nieć równany ma czarodkaejski 
iście dar 'wsączania uow^j ochoty do 
życlSi LurMrwo ziKięczonym. Neuuologo- 
wit, polscy u»ownni Fredrę zapisywać 
jaiko lekarstwo Polakom, chorym na 
malancholję i spleen. Oczywuście tylko 
PólakotT, bo obcy może zrozągnieć i 
ocenić świetny artyzm tcamedijóiplsar- 
ski Fredry, może p o j2 :W'Fać jego feno­
menalny talent, suLwiaaący go w "zę- 
dzie naj«nakorniitszi J i  twó.ców iicewi- 
cznyidi świiata, ale nie wyicizujc tej 
prawie nieuchwytnej atnnosf«ry swoi­
stości, która wdaśme ma dla dluszy poi 
skiej własności uzdrawiająco.

Ody mowa o  swojszczyźne i demem 
cię rodzimym, zwłaszcza u autora, 
który był szla-ahcicerr z  dzżadh i pra­
dziada i maaif tytuł hrabiowski, mogło 
by się niejednemu nasunąć wyobraże­
nie jakieiś szłaicheuczyzny i rubaszno- 
ści z czasów sasJiiii.h. ialkesoś płaskie 
go sybarytyimu i obskurantyzmu. Nic 
fałszywsizego! Fredro nawet w naj­
błahszej a najoairid: ,1-ed swawolnej kio- 
tochwili nile przestać być Łuropejczy- 
kiiem o \v-ysoituei, zadhodr.ej kulturze 
umysłu i serca, człowirekitom o  duszv 
głęrx)ko czującej' i subtelnej, .-omam cy- 
czme rozteskii>3on,'Rj, twórcą wesołych 
fcomodyj. w których często pod maską 
śmiechu kryją się łzy i stłumiony sko­
wyt bólu.

Pani ętrrk Fred-y „Trzy r o  trzy“  u- 
kazujo jego prawdziwo oblicz#, twarz 
czJowiruca głęboko smutnego i pesjr- 
M m m , BfieaiwWięfflL i-ecz m

śnienia, które dotyczą genezy cl»rooc 
logji, treści i foimy puszc^ególnyci,! 
utworów. Wyaame to odda w pierw­
szym rzędzie wicllde itsługń szkole 
średniej, gdyż umożfiwii s® irszę i 
głębszo traktowanie Asnyka, niż to 
się działo dottąa. Nadto przyczyn,; się 
ao większej popubn-noici tego i] oety, 
który dla kaiżiego cjrior nieka o jaMr1 
takim rr&xp:e diszy jest torwarayszem 
miłym i pożądanym,. \3Teszcic w  Jo- 
tyohczasow yefa studiach nad Asny­
kiem bedzie oznaka ć 5tr mówczy 
zwinoit w kierunku rzetelnego baidanrio.

Po oddaniu aasiłużonegio uznana 
pracy Plrof. Kucharskiego, pozwcię 
sobie wyszczególnić pewne rzeczy, 
które wedle mego wtłó-enia nodipada ■ 
łyhy może rod dyskusję. Jeśli chodzi 
o  stosunek Asnyka do fiiuzofji, słu­
sznie zviraca autor „wagę na to. że 
należałoby zastanowić śrlę nad stosun­
kiem poety do Schopenhauer;. Nato­
miast miesza autor ooz;-tywiam z ma- 
iterjadzmem, gdy tyn jzaisem są to 
rzeczy różne. W prze.iwienstwie do 
Mickiewicza, który natchnieniu przy­
pisywał moc jasnowidzenia, Asnyk 
czuje się człowiekiem, k.óry błądzi 
po onadku w  cieninoścL Orkch lotów 
ducha ntema u lóego, dlattego Asnyk 
mimo wszystko iest parytjwyistą. 
Z tego punktu możnaby dać charakte­
rystykę jegc stanowiska, jako poety 
okresu przejściowego. Jak się wyra­
ziłem w  junileusKowyim szkicu o As- 
nj-ku, poezja jego jesr • pootouna ck> 
kwiiatów jesiennych. Również do u- 
wMrmkloma chara- torystyki Asnyka 
przyczyniłoby się znacznie ze­
stawienie z Henrem, bo wie'e ich łą- 
czy, ale i wiele d-Seli. Wreszcie ama- 
Lza wierrtza, a zwłaszcza rytmu, nie- 
zupelne stój na poz&ume iMsfejszej 
estetyki: autor bowiem uwzględira
głównie spadeu głosu który tymcza­
sem jest tylko jednym z wielu czyn­
ników, składających się nato, oo się 
powszechnie rytmem nazywa. 
Uw-zględnicn-e tych czynników, z któ 
r3"ch niejedne już stary Pmamowiaz 
znał, ooucbs dopiero w całej pełni. 
jaK aaieko liryce Asnyka do wtelo- 
stiąmtiaśc Mi.kiewlcza lub Słowac 
kiego, Henry* Źyczyński

| swycn uirwtoiracfa. dki knouź, dla teatru 
mzoztiłiczonyal' teir twórca nawskróś 

dobry, tiobry jak z^rea polska, świa­
domie i celowo eliminuje wissystko, 
toby być mogło giarnum goryczy. Po­
gląd na świat, który się wyłania z je­
go korredyj, nie jest Szcksmro,/s k'm 
pesymrnrrreim, knóry powiada, że życie 
jest krótkie, mamne i nędtaie, a ludzie 
źli, mkczpmna i głupi, Fredro mówi zgo 
ła inaczej: ludaię są ptrzedewszystkiem 
niss^azęśliwi a w  swych przywarach 
i słabostkach ogromnie śmieszni, me 
sądzimy ich i nie potęp:ajmy, ale śmiej 
my s’e z nich wesołym, życzliwym 
śmie hen; bez żćłai. Kto jest bez wi­
ny, nieci, aiśnie kamie,ńem. my ludzie 
grzeszni śmiejmy się raarei! Dob, ze 
to arobl im i nam! Dobrotliwa wyro­
zumiałość —  oto fi'ozof:;„ do której do 
szedł Fredro w swrytm stosunl.u do lu- 
dz\ fiiozafja, na wtórą zaobyć się mo­
że tylko dusza, dostojna i doświadczo 
na w  durnieniu.

„Damy i huzar^* są ka"walłeor takie 
go praiwdifihde Fredirowisikieffo, bez­
chmurnego nieba :ołsktógo, rzuconego 
ze sceny na ciernista i męki pebią 
płaszczyznę yspó‘czesnego życia. Nie 
jest to najczysts7emi perłami pcezp 
lśniący wylew liryzmu, .iaik w  „Slu­
pach Panieński h“ , ani wesołość po­
przez którą wiidizi się sceptyczny P<- 
gląd na naszą przeszłość dziejową, jak 
w7 „Panu Jawm!skim“, ani Molierow­
ski, precyzyjny rysunek charakteru,' 
jak w „Geldihahto1*. To po prostu ja­
sną, ptromterDiami na Nzlachetitekszego 
rtumaru śrwle ąca wizja miinsonych da- 
iSTOyca ooaryjcu « *i , eou&hu-

dummAe, jedno z tych, które usmiecn 
wywiołuje na ustach gdy się je aiKije 
przy świetle polan t lasikającycłi. na 
kominku w  wieczór dnaw y.

Jak miło i dobrze jesi wsi ód tych 
huzarów poisikridł, wśród tyah zamrzy 
sięgiyidi starych kawalerów, zgioma- 
dyonych wraz z  staruszkiem kapela­
nem w dwrnrze mrijora! Jacyż za-ani 
i prawi Indzie są ci oficerowie i żoł­
nierze. Rambo&ze i Grzesie, dk  któ­
rych nie ma ręczy nierpoziłwycp do 
zrobienia, gidy par major aozikaże, 
clioóuy to miał być wytaynatny obiad 
dla nam, ktćre swoje babskie fatał&sz- 
ki, fiok-, pieski, poikojawikł i humory 
wniosły w cichy obóz menora, naro­
biły vv nim zamętu co nśem&nr̂  1 wkoń 
cu zw-y.iężyły huzarów, biorąc w  ja­
syr młjdego porucznika dla Pięknej 
Zosi. A tę parę młodych, kochających 
się ludzi .iatamże pięknym se-ntymen- 
tein i romantyzmem umiał otoczyć 
Fredro, osiągając ten rezultaf za*x3irw> 
ćą kilku zaledwie mistrzowskn-h ry­
sów!

Pogodna, śliczna. leKka komet# ar- 
cypolika, ciągle żywa i niestarzeiąca 
się 1 ouigR na nowto zdicbywająca wij- 
downie sjroiocztieru ooaŁskaani humo­
ru i dowcipu.

Za wznowienie „Dam i huzarów**, a 
wśę< za ocoitiozne wskrzaszeiuc jednei 
z pereł wieridego polskiego .ecertua- 
ru klasycznego, nalepy s ę  Teatrów^ 
■naszemu szczera wozięcznosć, tembar 
diiiej. że komedję wyreżyserowano i 
•grano dniskonale. ‘

P. Rasiński jako reżyser żasSuzył 
na z  ipełne uznanie, zwłaszcza za dys­
kretne ^rchaizowaow’  styhi sztuk!, wf- 
dncziłJ w Jckh^jj, w miarę podlanej s a 1 
ży, sz.zegóhaie w scenach z  pokojów- 
karm. Na równą pochwałę zasłużwł ja­
ko reprezentant roli majtora, któr? o- 
dr^jrał z weiwa i szczerym humorem. 
P. Oltornickr rolę rotmńs irza może za- 
1 czyć ao swych najlepszych. Dobrymi 
stairynii wiarusami byli pp. Hcłski-Ko- 
y^iski i CzaJd. P. Czarnoiysfei z nie­
mej prawh roli sta, ego kaipetem, retó- 
ry niewiele więcej mówi ponad: „nie 
uchodz:“  i ,,co się tu dzieje?**, stwo­
rzył samą mflniką typ w całem tzgo 
słowa znaczeniu świetny, nawskróś zin 
dywidualiizowany i trwale wdrażający 
się w  pr.mięć. Z wielu zdatnych ról, 
które ten artysta kreował, w  tę wlał 
rajwięoej sentymentu i serdecznego 
drepta P. Brzeski, jaiłzo paruczruk, uj- 
mofvvał jak ziwykle, swym escetyc®* 
rym  ywgladem i, jak zwykH  gial tak 
jakby co oo się na scenie ozieje, mało 
go obebodd to- Ty!5co w scenie żegna­
nia się „na zawsze** z Zosie toobyl 
się na aiKoemt szczerości, jctó^y był łâ  
dny, Zonia p. Zakrzyńs.dej wyglądała 
miiL, lecz także była trochę za mało 
ożyreiiona. P r Kwiatłciewiczowa Sie­
niaw sita i Rowińska, zwłaszcza paerw 
cza, banuzo dobrze odegrałj7 -role po­
ciesznych siiósitr majora. Za scenę sna 
zmów dostały oklasicj przy otwartej 
scenę. Sympatyczną trójkę figlarnych 
pokojówek tworzyły pp Dębicka Sra 
czj7ńska i Stań.zykówna. Debiut p. 
Snaczwiskiej, znanej chlubnie z desek 
Młodej Scenki** poiwriódł się w zupeł­

ności Wiaayslaw Kozicki.

NADESt ANL.____________

O M C f i B T
wciskowej orkiestry 26 pp.
pod osob. kierów, kapelmistrza

C O D Z i E N N I F
W niedzielę I święta także popołudniu,

od 15 lutego iozć no95

a Raffiini .W arszaw ał.
P e ś ię ly m fc . '

Wszystkich zacnych Przyjaciół i Zna­
jomych, którzy v bezmiernym żaiu naszym 
po strane ś p Nąreroiszej Matki, lercem 
wspótc/ująłem niesz>.zęśtie maszt dzielili 
i i tóuy o.ldaii Jej ostatnią pos.ngę, zape- 
v niainy, że dźwi^ręli znękane di sze nasze 
wiarą w dobroC ludzką, za co nitch In» 
bóg zapła.i. n4d9

Nuzikowscy.

Z TEATRU W IELKIEGO.

D om y i h n /,a r j.
Komedja w 3 aitticŁ AIoks. Fredr,.

i
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Lw ów , dnia 11 lutego.

TEATR WIELKI
N'edz'ela 10 lutego o fiOtte 3.30 , Damy 

i huzary" (JrjuadstawdiiBlie popularne).
O *<Kte, 7 f,Paiace" (z P > p<* ° ”
wiczówGą) , Tajemnica Zuzanny".

Poniedziałek 11 Sutego o sodz, 1 ..l'**1 
ton" (po raz ostatn1).

V ;ti,rek 12 lutego o godz, 7 „Lugcnmsz 
Onegiu" wyst. Jakubowskiej.

Środa 13 lutego o gtKlr. 7 .. at na
(uroczyste przedstawienie z powodu rocan 
cy  zgonu Wągne-a).

Czwartek 14 lutego o gcdz. 7 „Jak waitn 
» ę  podoba" Szekspira (prem<era).

TEATR MAŁY.
N'edzieta 10 lutego o godz. 7 „Dzwonek 

alarmowy". \  .
Poniedziałek 11 lutego o godz. 7 „Zlom)a 

nieludzka" 'gość. wyst. Siemaszków ej).
Wtorek 12 htfego o godz. 7 „Zemki nie­

ludzka" (gość. wyst. S'emaszkown).
Środa 13 lutego o godz. 7 „Dzwonek a- 

la-mowy".

TE TTR NOWOŚCI.
Niedz,ela 10 lutego o godz. 7 ,.!\atia tan 

cerka". , _ T, „
Pon5edZ'alek 11 lutego o godz. 7 „Katja.

tancerka**. ' . . . ,
Wtoftfk 12 Httego o Kodz. 7 „Ks-ęzmezka

O ta-la". i,
$roda 13 bitego o godz. 7 ..Kaim tan-

ceOfo'.*. , v,
Cz'.w rtek 14 lutego o godz. 7 „Kutia

tancerka".

— Po raz „DantmP. V ' panie-
Teatr Wiełk’ wystawia pc raz o- 

staar- potężne dziele Rollanda, gdyż na 
repertuar v. eitodz. komeds. Szekspua.

— . Jak wam s;ę podoba" Szekspira Do 
cż^srttwwej pr-em-c.y w  1 estrze ^ 'eikru  
'kończą s‘e ostatni* pr/ygwowaiua. Reży­
ser p. Barw^sW, który sam przeprowa­
dził układ sretaezny, codz.emrc jeszcze 
odiiywia. oróbi Azeepołgm, w którym gra­
ją pp. Bairwińsfih, L nzarifebh en uryca . 
żakrzyńska, Stańczyków na, U lusK  R 
U‘cr, Brzeski Lochmat Bielecki', Zdrojew­
ski- ZabtalsLi, Dębowiec, Czak1, HelskrKo- 
w&lski K;;rsk-. Kopczyński > mu. Ilustracja 
muzyczna K. • .e łck iego, baflk-t układ: J. 
Ciesielskiego. Projekty świetlne K. Mackta 
wicza. Prem*era dzieła Szekspira bttiz1 
istotipe oardz- \v-ełk’e zaiHtftresoTKMÓe.

— Wanda Stamaszkowa była onegda 
przedin'otem gorących swseji w 1 zatrze
Aaly-tn aórralmi artystka s ffr « iy to  krea 

cję wspaastałą, którą ry-ruszy ła wszystl Ji 
(j v 2jęb‘. Wśród kwart ów jnaiazl się rt>- 
wnież ksjsz od Dyrekcji teatrów wraz z B- 
steni: w którym Dyiekcia skład? w ‘eRiej 
artystce wyrazy serdecznej wdz!eczności. 
Sieniaw,kowa grac będzie w Tea-trce Ma­
łym w przyszłym ty godniu przez szereg 
dni. ______

— Rant naitowy studentów Politecteuki 
(Kolo górn'czo-uai1 owe) odbędzie s'ę w Ka 
synic iireisldem i Kole titóart. w śrouę 2<J 
bm. Zaproszenia wydaje komitet do K  b:n. 
w godz. od 16— 17 w Jkasywe m. j94

— Walać Zebranie lowarzystwa Przy­
jaciół Francji we Lv\owta odjięcbżć się W 
ruedz'dę *24 lutego br. o god a 10.30 r*«o 
w toka-iu Towarzystwa, ul. Romaflowcza. 
13, !. p. .

— RecUal Janusza Kozłowskiego. W po- 
ir-edz5aiak- daU 11 hriego o godz. 8-mej 
w ‘ecz. w sal1 Kasyna * Kuto łiter.-art. odbę- 
dsif- się - koncert rccytacyjay Jaiwszu Ko-

' ziowskioso, artysty jrarn. T ir.ru Polskie­
go w Vv a. SKayt ic. jed n ie  Z n;ri lep strych 
IKrisWcit recytatorów. Bilety wcześniej do 
nabycia w Księgarn-i Maukowej (Hotel Geor 
ge‘a;. w 11‘i-dzietę rano w Kasynie, wtoczo 
rem przir tas*e.

— Ust1 wc-rtytjcs Ludowy rozpoczyna dma 
11 bm. cykl pt. „iredjriowiocze a Odrodze­
nie .1 1 1 . pomidzc«łek: Dr. -K. Haitleb „K- 
poka 0 crodzeniu, jej cedi.y ■ znajbWia’ 13 
(.yśroia; proi. 1-s. d?. )Vł. Zyia „Sz.ćulia re
• nesansu cz. 1. 14 li czwartek: p m . dr. R, 
tlaRSzymec: „Kultura repgiinci do Odrodze­
nia". Sah Muzeum Przemysłowego, u . 
Hetmańska, grdz. 7 wieczorem. —  Cykl 
idmoy \ pt. „Bcgaciwa n a s z ło  toraju" z 
prclekcgutii pi ot. V. yż. Szkołi Handlu Za-gr. 
,J. Wójcika trwa da-iej. 9 I. sobota.: Cukro­
wnia w Przeworska. 14 I. czwartak: liks-. 
pioatacja nafty' w Bor>sła-.vui. 16 Ł Kopal­
nia v arzdnie soii w W-eliczce. Sa4a In- 
stytuu Technologięznegro. ul. Botirlarda 5. 

I godz.11 i v, icczorem.
— Wieczór jasełkowy. Dnia 27 stycznia 

w sali gitmi. realnego przy ul. Kuor.l1 irf 
był s-ię staraniem 111 Żakonu śm . Franoi 
sai-ai przy 'lościple OO. Bernardynów we 
Lwowie \vieczór jasełkowy ku uczczeniu 
TOO-lecrej rocznicy, kiedy to przepiękne 
misterium Varo*.łzen*a Chrystusa Pat., po 
raz pierwszy ote,v.ało się śwMtu, za-iikcjj- 
wane przez św. Franciszka z Assyżn. Na 
całość prograniu złozyły s'ę- rzewne sc 
lędy odśnk-.wane pfzdz chór Tercjarek ! 
przez tiic wygłoszone okolicznościowe de­
klamacjo. Referat p. prof. Lew'‘ck:ogc iw 
temat powstania pierwszych „Jaswfck", 
hytnii „Dziec'ę Betlejemr' 'e“ , przepiękna 
ifelodja ułożona przez p. Gcaliasu. Aie p^nkl 
kakwoacyjny program i zajęły „Jasałaa"

wkładu p. Dr. Janiny Staftkj^Hcz, która- w 
aow ej n  moczcj szacie osazała nam \v*el- 
k.ię misterium nocy Narodzenia. Drugi Wie 
czór jaseficowy w tjxh sfmych romaeh co 
ooprzedti1 oik>ył się ifc-Ka 2 lutego.

— 1 Polsk‘e«o Towarzystwa EkoiK‘i  Icz- 
t 5K« We v  tor er dn‘a 12 lutego br o g. 6 
\v»eczprem w sali Izby bmdłowej ' isrzemę 
słtrwej wygłosi odczyt- prof. Ed-.Wn Haas- 
waid tu temat „W&rśctwe przyczyny dro­
żyzny % sauac, x Sk-s- bu". Wstęp wolny 
db człuoków i oM-arzysiwa > wwowadzo- 
nycli gości.

—  Ćv -erćv ‘ecze radium. „Zieartoczetne"
poisł.. chrz, Towarz. kab.ee. urządza ceiem 
uczczenia Juoiteitszu na-szej Rodaczk' p. 
Cur‘e-Skiodowskiej odczyt pt. „Cwierć- 
vi>rcze raóiim", który vt ygłos* p. proi. 

Klemensiewicz dn. 13 lutego o godz. ę m 
pO!K)L / t-.- salj rattiszowei. Wstępy po 50o 
tj'S. i po 380 lys. mi<p. PiaLzy Ke spodzie­
wać bcznego iidzBot puitneznosci.

— 70 lat kapłaństwa. W Kniużu md Bze 
-icmos»ein ztnasł grecko-katolicki kapbr- 
ks. .imi; Bas Dro-jondrecki w 96 roku życia 
a 70 kspfcMslwa. Był to najstarszy w  Ma- 
łopolsce kapłan katolick'.

— Z powodu zaso śnieżnych wstrzyninio 
z (kaem 7 Lutego a>ż do odwołania irucit na 
ł‘njł:L\\i'w—Stojadów, dalej na odcinku 
Tai odbó! — PodwołoczysKa bni1 Lwów— 
P ot Kv o toczyska i ua odc‘;.ku Siipieżanka-- 
Sokai jjojj Sapieżankcc-Włod/-mierz Wo- 
łypslJ. zaś z imi-cm ts lutego, na linj- Lwów- 
Podhaice. Z dniern dzisiejszym tj. 8 lutego, 
po u skinięcia zasp śweżnydi rewffo. ogó';v’ 
■uch na knii Lwów- -Latvwzne na odckiku 

Ltyów—-!Stryj. W okręgu Dyrekcji sramshs- 
wowskie.i wstrzymamy z dn-iern 7 lutego c-ż 
co odwołaitila ogólny rucli na 1-nii Tar na*, 
poi— Ko pyczyńce, oraz na odc>nku Tarno- 
ix>l—Potutory h-nj' Tat nopoi— Stryj.

Nim kupisz AHcJe 
lub sprzedasz 
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—  Z Pogotowia Ratunkowemu. Kranika 
tej hSmamjSkgtwj irstytucj', któir.a w  osta- 
tmm czasie jyykttóywaL-i same wypaŁa 
sartobójstwa. — wczoraj gotuje p'ęć eXr 
maó rąk * nóg oraz cztery wypadki poką­
sania przez psy.

— Srrosń od Koszar P ‘n-kas Frc er. z od­
działu taborow-p-go. Opuści! szereg', ale nie 
długo prże-bywał wśród zaułKów trzeciej 
dz-iebiicy. Szczególnym zl iegiein ckoBczrc- 
śct zetknął s‘ę Fncier z wywiadowcą, któ­
ry za nim p oszy w a ł w  cpiogu został 
„nakryty*' ^  1 oc-sr-iw‘cmy do koszar.

— Eskortowan’ dr więzienia parobcy 
' z Zirasiej W ody stawił1 opór, W czo: aj 
i rskoftawał jedrn posicunkowy Bolesiawa,

SSaffisława i Fłomna tlujdygf, M-chala 
Przybylsiciegc * Jant Kroczana. paiotrków 
z Zimnej Wody, oskarżonych o zbrodnię 
zabójs tw*. EsKortorwan1 z dworca parobcy 
'tawib o:xir poste^urtKowwn'1 j wznran;a-i 
«aę iść '»aAea. Powstało welkte zMc;ow:- 
sko, któremu kres położyło przybyłych 
czterech postcmlScowych. Przy wzmocnio­
ne, w teti sposób eskoreśe pa. obcy z ósmi i 
odstawieni do w>( aien1*.

— Cl, których wieje. Przytrzymano
■c«ora i Samuela Kleinaidsteina i jakóba

■Sor.eaiŁa za handel obca waluta. Walucia- 
rzy po spsainui protokołu wyruszczono na 
wouię stopę, dołary Łąkwistjonowano.

—  Na si.^ocą młodzież uchodźcza z za 
7.bincza zlożeiio na ręct Komdetu Obywa 
.cłskieg d Opieki -ia.1 uchodźc;imi ■ rex'- 
triancam przy KBK. we Lwow'e, ul. Zy- 
gTO'tnt.owsłta 4. (Konto w PKO. 152.718) 
w czasie od 26 stycznia dc, .5 lutego br. ua 
stępujące ofiary: Miesięcznie: Lw ów : U- 
rzędmcy Po!. Banku Kra,. 35 mili., Di. 
'whrtric.„ Dr. Srokowski. Dr. Orzechowsł, 
20 nnlj., Syndylcat zbożowy 10 mi!j., Gi 
mnazjum żeń. ^r. Jadwigi 15,468.000, Cko- 
n.i p-ofesorów filii XI. gimnazjum 1,750.0'O, 
Młodz'eż fMji gimnfl-ijum XI. J,740.0<.10. 
Szkoła kolejowa 7,600.0uo Klasa 6. b. szko 
ły męsłdei :m. M. Magctaleny 3,150,000, Ff- 
rja szkoły żeń. im. M. Watcialcny 793.600, 
Szkoła żeń. im. Korae.cX'ego £00.000, Szko­
ła żeń. fu. Sienk'ewicza fOO.OOO, Groito 
naucz. 7 kl. szkoły pow. z Sądowej Wiszni 
‘ okolicy ui rejon płatniczy) 78,316.UOO, 
Młodzież 7 kl. szkoły męskiej ' żeń. w Są­
dowej Wiszni 21,684.000. Soaal: I. kl. KÓnii- 
p: ństw. 183.000, 4 kl. £ n * . 2.8O3.O00. So- 
kpłó’,v ad Rzeszów: SzK-oła żeń. 7, tn*łj.. 
gzk-oła męska 2,268.4iX). Żółkiew: II 'kl. g1- 
mi.ar/juin państw. 1,160.000. Żydaczów: 7 
k \. szkoła, żeń. 623.K*0. Dorazowo: Lwów: 
Związek producentów gorzelni rolniczych 
za peśrcdn. Ludw'ka lir. Koziebr-odzkiego 
50 milj.. TSL. Sekcja wschodma 20 rn‘1.?., 
Poiska Bank Kupiecki za pośredni, p. Jana 
Pawłowskiego 10 milj.. Ada Żebrowska 10 
m fljf, P. K. 4 mili, Pa-uUnai Dziubińska ze­
brane u K. 1,270.000. NoArińskj Józef pl. św. 
Dr-ehs 1, 1 milj. Rudka: Adolf Wajdowski 
Ih.OilO. Lw ów : I. Państw. Semuiąj jum nau­
czycielskie sen. 10 imlj., Szkoła żeń. ‘m. 
Li-murtoy ic2a- dochód z obchodu rocznicy 
powstania stymzn-iowcgo 10 milj. Błozew 
fiórna afi-Nowe Miasto: p. Janina Czadów-

i ska dochód z jasełek 8,500.0tKJ. — Wszyat 
i k!m Obu^odawcom za pomoc „Bóg zapłać" 

z prośbą, o dąłsz.c ofiary ‘ o jednanie usm 
n >v.rvch przyjaciół. Prosimy o zinoszone u- 
b r  v?  męsk'e do przerob'enia dla naszych 
chłopców. 1
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Dz:ś p(enfsiż-y dzień zawodów o rn'st-zo- 
stwo ,łarc‘arskie m. Lwowa. Sta-t na Skale 
Czai-towikięj o godz. 2 i pół. przyjazd 
pierwszego spodaewany y r  parku stry;sk'ni 
o godz. kwadrans na 4-tą. W  i ledzielę 
skoki ' bieg' jimjorów I pań na Żelaznej 
Wodz'e.

Oziś w Warszawie mają s'ę oąpooeąć 
zawodj o mistrzostwo lyńfcwiarskie Pols'fi. 
Spodziewamy s‘ę jednak, iż wskutek teie- 
srramu LTŁ i Ten. zostaną one odłożone do 
przyszłej niedziel1.

Walne Zgro-nadzenie LKS. „Leeh>i“  od­
będzie s>ę dn. 10 lutego 1924 w  sali Poli- 
kKmli.; przy ul. L-ndego 5 o godz, 9,30 pi ze-d 
połudińtm.

Por*danka na temat oceny skoków nar­
ciarskich u-ządzon-a przez Wydział mię- 
dzridubcrwyr Itw. To w. narc. w czwartek 
7 bm. w lokata KTN. zgronuidz‘ta w :elu 
zwolenników tej gałęzi sportu Po przed­

stawieniu przez mir. Dr. Fuchsa szczegó­
łów obowiązującego obecnie regulaminu za 
wodów. uchwalonego m . międzyn. kongre­
sie narc.^w Pradze w  192£ r., orać szcze­
gółowo i ł  tej P0 i3taw:e opracowanego re­
gulaminu Łustr.-n;emieckicg-o, rozwinę!?, się 
dtuższa dyskusja. Z  poszczególnych prze­
mówień widoczne było, że oba te reguła 
intay dopuszczają wiele jeszcze dowolności, 
kt'Vrycli skutkiem są wielkie często różn*- 
ce w ocenie skoków u sędziów klasyfiku­
jących meaależtfe od sjebie. To też wobec 
faktu, że metr*? jeszcze obowiązującego w 
ramach iaięd rynarodowego. regulaminu pol- 
skiegc. okazuje się koniecznem zwrócenie 
Polski&nm Związkowi narciar-skieniu uwag, 
na konieczność sprecyzowani oceny sko­
ków. z uwzględnieniem wszystkich momen 
tów. mających wpływy m  wykonanie po­
szczególnych fag skoku.

emasTimmBmaNsm m am siaaaKmlmm

T
Tygodniowy przesąd gięłdowy.

I wÓw, 9 lutego.
Ubiegły tydzień sprawozdawczy mi­

nął zarówno na giełdzie jak i w  całem 
życiu gospcdarczem j>od zftskiem v.ry - 
czekującego spokout i miał przebieg 
zitbefaite. normahiy bez żadnych szoze- 
góhrieiszych zdarzeń lub Wypadków. — 
Wprap/dzie prxl konica tygtodnią w so­
botę kursowały niesprawdzone jestrze 
dotychczas nog-łofkt, jakoby w obro­
tach pozagiełdowych w  Warszawie na­
stąpiła nagła zwyżka dolara do 
9,80(3.000 mk., ale nayvet 'A;lyby to by­
ło zgodne z prawyl^. to nie można do 
tego przywiązywał: większego znacze­
nie..

Najdoniośleyzein wą/darizen.cm ubie­
głego ti godnia stariowiaujin zasadnie ’.y 
zwrot w naszych stosunkach kredyto­
wych było zaprowadzenie waloryzacji 
kredytów dyskontowych w  P k K. P. 
a co za tem idzie obniżenie stopy dy­
skontowej do 9 proc. rocznie. Dotych­
czasowa stopa procentowa przy marko- 
v,ych kredytach dyskontowych docho- 1 
ck/.iia &  cytr na caUm śikldde w tej

ćfciedzhie niespotytcanych, bo musiała 
mieścić w  sobie i tak zresztą nie w y­
starczającą asekuracje nrzed dev alua- 
cj? marki polskiej.

Gdy mamy jedn?k wrócić do stosmt- 
ków zupełnie normclnycJi. wydaje się 
nam, że i ta nowa stopa dyskontowa 
P. K- K. P  jest jeszcze za wysoką, bo 
pTżeaeż wszędzie zagranicą wynosi 
ona około 4 proc. i u nas niema J* wo- 
ćiii, ażeby przy z w a! ory zow an y ch kre­
dytach była wyższę.. Trzeba się uczyć 
z tem, że przeważnie kredytów nie u- 
cLziela P. K. K. P. bezpos»-e<tnic, cle za 
pośrednictwem instytucji bankowych, 
które do oficjalnej stopy dyskontowej 
aonijajg. jeszcze swoje odsetki i prowi­
zje.

Wraz ze sanacją skarbu i valuty 
nastąpić musi sanacja n- dzu-d.dnie sto 
sunków  bankowych Możaiuść gry na 
zniżkę waluty powołab do żyda cały 
szereg „instytucji nnausow ych *4 o rruini- 
ntalnym kapitale zanJadowym } bez żad 
nych re serw dla działalności którycłi 
już drugo w Poisct miejsca nie bęsizi

istnie jo w  Polsce stokhkadziesfąt bar 
ków, każdy z wieloma odonałatni po 
całym kratr z których znikoma tyiko 
ilość spełnia funkcje bałikowe w peł- 
neni slot. a tego znaczeniu. Oj>rócz tego 
istnieje mnóstwo (w samym Lwowie 
leHkadziesiąt) t. z\\. spółdzielni kredyto­
wych zajmujących się głównie spekula­
cja walutową i akcyjną. Sprowadzenie 
tych wszystkich instytucji banKovyc’r 
do rdi właściwej roli tj. do wydooywa- 
r.lą ze spoi-czeństwa drogą wkładek 
oszczędnościowych jak największych 
kapitałów i użycie tychże ną cele roz­
woju przemysłu i handlu przyczyni się 
taż wielce do sanacji, nasizycii stosun­
ków. Rozsiane po miastach J miastecz­
kach Kasy oszczędnośd, które prawie 
w '"tpełnosci pozamierały. muszą wzno 
wić -wą wielce oc-żyteczną zarówno 
dla Państwa jak i dla społeczeństwa 
działalność.

Uaorawa s,osunKÓw musi jednak po­
stępować etapami. Naiibliższym etapem 
to powołanie do żyda Banku Polskiego. 
Do budowy tego wielkiego gmachu 
przyczynić się winien wedle możności 
każay obywatel przez subskrypcję od­
powiedniej u ości akcji Banku Polskiego. 
Spełnienie tego obowiązku obywatel­
skiego będzie nietylko zaszcz.idnvm dn, 
wodem pątrjotyzinu, lecz będzie równo­
cześnie dobrym interesem przez pewną 
i korzystną lokatę kapitału. Subskryp­
cja postępuje naprzó^ ilość akcjonariu­
szy z każdym dniem się zwiększa, ale 
nie roni się tego z tałem zapałem i 
energją, jak tego ważność sprawy wy­
maga. Poszczególne warstwy' społecz­
ne, poszczególne grupy, czy to banki, 
czy kupieclwro, czv zięmiaństwo winny 
się wzajemnie pizelroytowywać w  akcji 
subskrypcyjnej.

Giełdę efektów char.jcteryzuie w o-' 
statmm tygodrniu pewne ożywienie przy 
zwiększeniem mteresowanm i dość wiel 
kich obrotach a to wskutek napływu ^  
Po pierwszym nowej fali kapitału — 
Tendencja mhno to jest utrzymana a 
kursa w  stosunku do ostatnich dni po­
przedniego tygodnia, utrzymu*, się ca 
tym samym poziomie Największym za­
interesowaniem cieszą się papiery sub- 
slr'ypcyjne, a mianowicie z alcci. banko­
wych Ziemski Bank Kredytowy i Bank 
hipoteczny, z toaych kt>tow*nych Cmi' 
lów, z riekotowwsych Olkusz i Tx»ko- 
motywyn Pozatem wię*sze obroty 
przy tendencji lekko zwyżkowej w ak­
cjach cukrowićacycl' Chybie, Pezecie, 
Tespach i Gafocie. Z nlekotowanych 
t^pem B^godnia był Scnón, który przej­
ściowo pod wpływem wiadomości o 
korzystnem r--! wartościowaniu, sko­
czył z ano mifjt na 650 mfb, a zakoń­
czył tydzień 590 nęjb Ponadto intere­
sowano się jak zwykle Jaworznem i 
Gazami, z których Zachodnse w nieu­
zasadnionym stopnh zniżkowały.

Najbliższe dnie nic przynlos;. prawdo­
podobnie na giełdach v.ięk!szych wstrzą 
śnieć. T. B.

Lwów, 9 lutego. 

W TRANSAKCJACH BANKOWYCH: 
% 9,400 000

9,400.000 
1,650 000 

440 000 
41.350 000 

137 
278.000 
402 000

Doh»- ef.
N, Jork  
Frank szwajc.
Frank frane 
Funt szterllng.
Kor. austr 
,  czeska 

Liry w*oskie
DO .AR W WOLNI M OBROCłE: 

9,450.000

FRANK WALORYZACYJNY :
10 lutego 1,800.000
11 lutego 1,800.000 

Fr. walor, tytoniowy
od 1— 15 lutego 1,840.000

Fr. walor, kolejowy , 
od 1 — 15 lutego 1,900 000

‘ NofoKanto gie<d9«B.
KALENDARZYK SUBSKRYPCYJNY.
Termin subskrypcji nowych ertisń 

umlywa:
Onia 11 Mego:

LctkonictywT w Polsce.
Dnia 15 lutego:

Pol Two Akumulatorowe
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D O S T A R C Z A  Z F  3 K Ł A  D U  W E  L W O W 1 Ł :  
Korm ltin" urządzania młynów, tfAk.CE fabr. Jós. PROkOPA Pardubice I DA 
YERIO Zurycit. —  ŁtffZCZARK? „MARS" patent KASPAR, oryg. gazę szwa;, 
carsłią marki „REIFF FRANCK", TIJRBiRY rrjncisa, motory DIESLA, lokom obile itp.

17 bitego:,
^t^śoieriska Naka i Oaz; ^jeain..

25. lutego:
Ziemski Bank Kredytom.

!*tta ik  lutego:
Qafcyjsiri.e ♦bw. Naftowe „Galicja*

Dale t marca:
Akcyw Bank Hipoteczny

Ttifa 5. marca:
Fabryka por .-etany i wyrobów/ cera- 

ftafaanycM w Ćmielowie.

łaL. 10 marca:
Olkusz, tabryka naciyu emałjowa-

ayoh.
Ds»» 10 marca:

Łank Poislu v

KALENDARZYK 
WALNYCH ZGROMADZEŃ.

II lutego:
Ojkos-
13. lutego.
Towarzystwo Przem. wę^lcwegio.
15 Surego: 
tiydropOL
1. marca:
Pezot

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Warszawa, 9. lutigo 1924. 

Turtuancja meieanclit? dla niektó- 
!*Ych zniżkowa.

Bunty sztorisugii 40,000.000, Dolary 
■ 9300.000, dolary kanadyjską 9,000.i*>o 
1 Frunki tran , 417.000, franki szwajcar 
i sk-e ł,o27.000, Korony czeskie 260.500. 
'N. Jork 9.30UUU0, Londyn 40,230.000, 
Paryż 400.U00, Wiedeń 13135, Pri«ra 
266.: 100, Wiochy 403.000, Belgia 

i 375.000 Holin/dja 3,464300. Szwajca- 
Ir ja 1,618.250.

P'ank z«oty 1,300.000 Pożyczka zł 
12,250.000, Pożyczka dołar. 5,670.000. 
Bony złote 1,40U ./J0, Miilo.iówka, 500 
nys.

Akcje, ^enaencja ireje/dnęliita dla 
Większości Liiiżkowa. (W  tys. mkp.): 

Bank Dyskont, warsz. 22000, Bank 
dla handlu i przemysłu 3800, Ban* 
Przemysł, warsz. 3200, 3a  n. Spół- 
-csteśczy ?2000, Bank Zjedn. Ziem Pol 
skUi 3750 Bartk Poiw śł Kred. 150, 
Kiic-. ski 13000, Wftdt 750, Cazstocice 
!125, Mcłialów 3400, Firley 2600. 
Drzewo 2OO0. Cegielski 2925, Liipoop 
3050, Ostrowieckie Zakł. 40000, O ih - 
wedn 1400, Rudzki 5975, Ursus 5650, 
J-cia em. 5400, Złel«raewski 54500. Br. 
Jablkowscy 7300, Żegluga 575, Naft?

2500, Lhodorow 25500, Tiruggea 5200, 
Kononfe 2450, Marynin 6200 Klucze 
415C, Syndykat 700U, Polski Lloyd 410

i Zjedn. Faar. Maszyn 1400, Nrrbltr 
\ 3200, Spóes 4400, Nol ei 6100, Pustclmic 

5400, Bank ha/ndl. w Warszawie 19750

Lwów, 9. lutego 1924.
Na az!s?ejszej gnełdzie wskautek sła­

bej frekwencj małe zainteresowanie 
przy niewielkich jbrotach Zaintereso­
wanie Ziemskim Bank.em Kredyto­
wym, Ojkosein i Pezotami.

G.-ełdy lipekotowany-ch woróle ińe
łr**G.

Na pogiełdzie poszukiwano MJjonó- 
wkę z powodu pogłosek o rzekomem 
prze waluto waims nominalnej wartość, 
na 2 złote polskie. Żądano 1 mljon, 
płacono 800 tys., transakcje 8 5 0  tys.

Iransatnje w akciach (w tys. mJep.):

| Bank Hipoteczny 3700; Pokresć 400, 
450, Bank Przemysłowy 2515, 2510, 
2550, 2517, 2525; Z. B. K. 1450, 1475, 
1400, 1435, 1500, 1535, 1556; Browary 
35000, 34750, 34250; Chodwów 26900, 
26750, 26800, 27000; Chybie 570oo, dr. 
62500 63500; Cegielski 3150 3 * 0 ; 
Górka 81000; Toher 2i25, 2150, 2175; 
Ćmielów 8900, 9000; Karpalt 4400: 
Niemojowski 2900, 2850; Oikrs 24000, 
23750, 24250. 23800, 23900; Parowozu/ 
2400; Pezet 1075, 1050, 1075, 1100, 
1060; Naita 2500; P. T. B. 700; Tespy 
31500.

Wart.
:iomin

D  wid.
ti.kcje

9 lu tego
1921 19)2 ołacą | żn 1 -ti | t r a n s

idkp. Mkp z kuponem bieżącym C e n y w t y s l ą
280 70 .W' Bank Związkowy . —- | —
280 42 120 Bank hipoteczny . 3675 37-5 S70q

luOo 300 6eL iank hand i* pozn. [ —
— — _ Bank Komercjal. — 575 —
280 56 14) Bank Małopolski —w —
280 42 14) Bank powsz. kred. 390 460 4 0 -4 5 0
280 42 130 Bank PrzeinyslOii/-. 25J0 Z575 2 il5 —żJ5»30

1000 250 — Bank Rolniczy . . _ — —
280 .% 81 Bank Ziem. kred.. 1380 157d 1400—1550
280 56 84 Bank Zemelny . __ —

1000 — 600 Zw. Sp. Z. w Poz. — — —

500 — — Agioch .mia . . . _ —
looo — — Bracia Biskuoscy . — __ —
500 500 — Browary . . . 34250 ■;1'2 ;|) 34500 -  35000

1000 21 3e)0v Jiiodorow . . . 265. )0 27 50 26/50 —27000
— — — Chybie, fabi. cakru 565''O 57 5 0 57000 w
— — — legielski . . . 30'.'5 6175 3100—3150
1000 200 1000 Ćmielów . . . . 8«00 9i0d 8900- 900J
140 22 *•40 G afota .................... 1725 —
140 300 — Galicja . . .  . _ —
140 119 — Górka . . , . 800)0 j 82000 81000
140 280 14 Ka-palit . . . *375 1 4425 4400
280 168 20P KnkiiS . '. . f :  __ —
— — — MaryninZ. p.ogrod 5100 —

1000 90 — M;eiiiojo.vski . . -.825 2925 28^0—2900
looo 300 ' 400 O ik o s .................... 23500 24500 23750 -2*i50
500 60 — Parowozy . . . 237o 2J25 2400
500 200 — Pezet 103^ 1130 1050— 1100

1000 — 75> Płóino . . . . , — —
350 14 170 P oc isk .................... — —
50> 10-0 350 Mo!ska nafta . . . 2475 2525 2500
500 400 Poiskie Tow. Bud. 69u 710 ?00

10000 1500 — ^otęsp .................... — — —
140 luO 280 Rakszawa: . . . 

Rohn Zieliński . .
17250

—
200 21 40 Siersza elektr. . . — -
14, 450 — Siersza c.órn. . . — —
280 — 56 Snół Wydawnicza. — — --
7<>o 350 70* lepege . . . . — -- --

1000 150 m Tespy . . . . . 31 GOC 32000 -31500
140 98 280 Trzebinia f. masz.. — — —
500 180 .50 

50 i
U r s u s .................... — — —

500 150 Vild i Ska . . . — —* —
1000 170 1070 Zieleniewski. . . — — —
500 100 _ Polski Glob . . . — — , *

1000 16) 250 Polbal . . . . —. — —
>4) 70 210 Polskie Tow. hanal. 2!00 2200 2125-2175

1000 260 60C Poiso . . . . — 1' — —
5 0 100 — Wawe' . . — — —
140 20 50 Żegluga Polska — — —

8 lutego

3750-3775

425 -  450
‘25UU-2525

1350—1450

35U50 —35500 
26500- 268)0 
56500—ló/.tO 
30O(.i—3130 
8 9 )0 - 9600 
1725- *750

4301

5000-5210 
2850 -.196  

2.5750—24000 
2425 2500 
950-1025

2475—25u0 
J M

172,50-I80u0

— I
31900 -33000

rsamk Kred. warsz. 1000, Bank F-zem. 
fw#wskd 2450, Bank Zachodni 7150, 
Baj-k Spćłck Zarobk. 21000, Bank Zv,r. 
Ziemian 550. Puls 1700, Czersk 2800, 
Gosławice 5100. Cukier 17000, Łazy 
535, Węgiel 20050. drobne 23500, Mo- 
drzejów 39000, d1 obne 4500T Rohn i 
Z'el:ński 1800, Starachowice 1635U, 
Pocisk 5250, Parowozy 2400, Żyrar­
dów 900.000, Borkowski 3600 Polbal 
650 Tesipy 30000, Ćmielów 8650, Za­
chodnie Tow. 425, Tkanina 335, Gra- 
/mm 850, Kaibel 3500, Brovn-Brvcri 
4250, Bebol 225, Suchedniów 6400, 
rfener 32000, Ce/raita 725, Rylscy 975. 
Siła i SrCiatło 2350. ('AW).

Warszawska giełda nieoficjalna (TeL 
w ł) (W  tys. tntep.): Ch^be drobne 
65000, Gazy 9500C Jaworzno l tdOOO, 
Loki/motywy 8300 Nitrat 1400— lóoo, 
Machlejdl 6500, Pnzamysdi łe ięem tyw  
wy 2700.

GIEŁDA KRAKOWSKA 
’ (nieoficjalna).
Kraków. (Teł. wł.). 9. imegn. 

Jaworzno drób. 130000—133000, Ga­
zy wschodnie 75000 w pa, Gazy zach 
60000 towar. Len 4900—6000 Idkomo 
ty wy 80Cit—780C, fKifcrat 1500 towar. 
Glona 140(!— 1500 Krośnieńska nafta 
18000—19000, Huta szkła 10000, F-efctr 
n. Sande 886.

g ie ł d a  s z w a j c a r s k a :
Zurych., 9 lutegn 1924 

N. Jork 575, Lanaym 2480> Parys 
26.69, Praga 16 63, Belgia 23.58, Buda­
peszt 002, Sofia 427, h’ o4andja 215*/*, 
ChrysFamia 73.15, Bukareszt 2.95 Bet 
grad 6.86. (AW).

GIEŁDA GDAŃSKA.
Gdańsk, 9. lutego 1924. 

Warszawa 0.6U8—0.612, Marka1 pol­
ska 0 631—0.634, Nowy Jork 5.8204— 
5.8496, Londyn 2500, Paryż 25.93— 
26.07. (AW).

CL-NY ZŁO  Ti*.
Polska Krajowa Kasa Pożyczkowa 

Oddział we Lwowie
i

płaciła za 9 lutego 8 lutego

1 austr. kor. złotą 1858000 1835000
1 markę niem. złotą 2185000 2155000
1 rubel zloty 4720000 4656000
1 frank złoty .1777155 1746000
1 gram czystego złota 6097634 6014088
1 dukat 20974000 2C08800G
1 gram sreora 174325 17195U
frank zł. obliczeniowy 1800000 1801000

WIFSZKANDL
I KUPIEC katolik, provradzącv od kUku lit  hand ■ | l emi meblnmi we Lw wie, szuki osobę z pie- 

iąd/mi, na Kaidt kupno od Izielnie da goto vk- 
z>m do równej części i zwrot Kap.i.itu atychmias, 
i tern samem ryzyko wykluczone.: Zgłoszenia do 
Administracja r :ti „Handel mebli . 691

rOaZUKUJP ze ikrotmten. umeblowaniempokoju _  ----------------
prz» titei g ntnei rodzinie moSIwle w śródmiMciu 
d iJudentW. ż-gtoszenla w Redakcji Słowa 51- 
skiei o pod „M. W.“ .

-  ROZNF DONILSIENIA„ —

KURS tańców modnych rozpoczynam IŁ Nowicki 
i Syn. .'aftska 16. 678

BRANCAISE cherche leeons S* aaresser k l* Adminl- 
stratlcn „( eęons", 63C

FOSZLKUJĘ, szycia białej hlelizny. ślubnych wypraw 
do domi prywatnego. Hołmana' Opata 26 pzrter, 
Rgtska 7—8 i .'.czor. 647

Nó.LEPSZA O ka t i kapitałuI Żareeie za roeatkę 
* ki*wską mniejsze i większe natycnmiast dr 
”  udania. Wiadomość w kanc. Mw. di Glasera, 
Syk:ituSKa 40, I. p., godz. 4—7. 667

ibditlFSIEC^NAi DZIEW ZYNKA ładna, zdrowa ÓO 
_ ł « a i u .  W sadowatć Taube Sapletu' M. MS

CHLEB CODZIENNIE ŚWIEŻY, najtaniej w sklepie | 
Stadlmailara Rynek 34. 697 I

t a  e d w ć  prenumerafę! \

O ui r f — w iększe g osp oda rsiw a  — Uwagę I I I
każde ilości miel a, masła, jaj, drobiu, dziczyzny | 
innych produktów wiejskich zakupujemy i kon­
traktujemy. Na żądani ■ wysyłamy przedstawiciela 
na m i:j~.ee. Zakłau" Mlecrarsafc raybner I Ska 
Lwów Koperniaa 19. teielony U—u7 i 4— 54. 60‘

!

N1F TYLKO OGÓLNE UZNANIE, ALE I N A J W Y Ż S Z E  
ODZNACZZNIF, MEDAL ZŁOTY !»J*N$TW0WY OTRZYMANY 

.NA TEGOROCZNEJ WYSTAWIE W WŁOCŁAWKU DOWODZĄ 
ŹF. CYKORJA GLEBA Z PODKOWĄ JEST NAJLEPSZĄ 

\  DOM.ESZKĄ DO KAWY.

J - ’ ; •' - - 'W -  ^
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Generalna Renrezeniacjo na Wschodnią Małopolską: Karol Renś Stellmach, Lwdw, ul. Karpińskiego 15. m. 8.

i s l .  L e o n a  S a p i e ł i y  3 , I .  p .

otwiera rachunki bieżące w  z łotych  polskich

przyjmuje wpłaty na arccie
B A N K U  P O L S K I E G O«

w markach polskich.
d

m i :

_  POSADY POSZ1 KIV. ANŁ -

RZĄDCA-ekonom, średn' wiek, m* siktwę rolnica.,, 
bai dzc dobry ^ur.iieny gf\,,>oJarz przyjmie posadę 
od I-go marca 1924 na o.dymr}^ lut) wist. Adreso­
wać: Józef Wojnarowski, Lwdw, Piekarska 81. 579

PRAKTYKANT n.ierpirtwi sjunodzletałe pracujący 
w polu i biurze biegły w analitycznych o b l io  
niach, poszukuj* -osady. Łrtkawc -głoszenia A. 
Jarosievw.cz Łefcy. Łyczakowska 1. 15 — U p. 655

SAMOD.712LNA buct iiterka-bilansistka .. wykrutarce- 
niem średniem i fachowem, znajomością Języków 
ora., sześcioletni? praktyką, zmieni pojadę o* " l .r -  
ca br. Łaskawe oferty -Jo aamln. pod .Verl*as". 640

GDDZIAŁ m  LWOWIE
«!. lunifti !S. leloloii Ir. 158.f e  l i  „te
uw‘adam.‘a niniejszem, że z dniem 1 lutego 1924. roz­
począł przyjmowanie na n a jkorzy sti\icjszych warunkach

wekslowych i towarowych, jak też zaliczek na pod­
kład akcji i t. d.

Wvkonuje sun-iennie i punKtualnie wszelkie ite ce - 
nSa g ie łd ow e , kupuje i sp rzed a je  akcje na gieł­
dach lwowskiej, warszawskiej i krakowskiej,

i !  SI i Ęsm
oraz załatwia wszelkie inne transakcje bankowe. 6%

ggsEs g g a g ;  ą * . . " f a w r f

S l-OŁ,KA  A i i C Y J N A

„ o r n o  8 “
W E  L W O W I E

poszukuje ao ręcznei cegielni 
dachówkami i kaflami w Wol 
Chołojowskiej — począwszy od 
dnia. 1 marca 1924 rutynowanego

k i e r o w n i k a  c e g i e l n i .
Oferty tylko pisemne z poaaniem 
curriculum vitae wnosi! :  Cen­
tralne Biuro Sk Akc. „O ikos“ 

we Lwowie, ul. 3-Maja 11.
______________________ , ________6S i

S Y ^ L N I e"  J A O A m E
Meble klanowe kraiowe i zagraniczne 

po zniżonych ce jstp
poleca :

lfow mmmmrj
699 Lw6w, Chor^źczyzny 27/29.

9Ip7 Pf3ni& ^biyczny, obznajom ony z pro-
(II 6%Uliih wadzeniem list płatniczych, 
dobry korespondent: i rachmistrz poszukuje 
jtałej cosa jr. Zgłoszenia z warunkami pod 
Swenarek, Rawa Ruska.

AY ropn e  o ł U W B  HS». b m t w n t A u ,  
b sod n  . ii' ty, ora* Bf1 MIBtlll ;  w » (

MOTORYmnrkl «Sc_
PERLAKI, £)l JARI ł .  'R&MSKtSJi. PASY. SA Z.

OLIWĘ, p d a c i  ~ ’t l  ti j IĄ)
„ P I Ł O  T«* Ł w 6f , ulica tłatorago L. 4

MLEKO po 480.000 Mp. litr Twarantowanel Jakości, 
codziennie ap-tedaja Zakłady m a la rsk ie  tinr.y 
Graybner i Ska, Kor ".nifca 19, Telefon 11—07. 613

AK TYK i. dzieła sztuki Kupuje, przjimuje \ komia 
Magazyn antyków — Tabińskich B_iorego 24. 658

KUPIE majątek ziemski z lasem, rfi "inek dobre bu­
dynki gospodarcze, pałac i duży park. Zgłoszen ia  
do Administr. pod ,‘Ziemia". 633

28 MORGÓW w jednej parceli jest Jo nabyci) w Woł­
kowie 12 km. od Lwowa, oraz dom z ogródkiem. 
Zgłoszenia: Pi. Benedyktyński 2. 650

POŻYCZKI. W celu rozszerzenia przedsiębiorstwa 
szuke poważny kupiec kapitału 5 - iO  miliardów 
ewentualnie w n,o :nej walucie. Refiektuje tylko na 
katolików Pod „Katolickie pieniądze’ J ą  Ad.nini- 
stracji. 666

2 ABS. Akad. Handl. lwów. pouzukuje posad, naj­
chętniej we Lwowie, Zgłoszenia do Administracji 
pod .Bezrobocie 652

-  WOLNE POSADY. -

POSZ JKiWANA NAUCZYCIELKA na wieś Misko 
Lwowa, II. gimnasialna fnożtiwłc muzyką Irancu 
ski“  Biuio Nlemćzvnowskiej, Lwów, -lac Akade­
micki 3. Telefon 1361. 684

7.A :ŁAP dentyatyczno - lekarski z pierwszor rędną 
kl:iente.ią w centrum miiSta -oszukuje współpm 
co -ika — ewentualnie na gtiziny popołudniowe. 
Zgłoszenia pod .Współpracownik* do Administracji.

682

Z p m d a  M l  homplefu dnia 1 5 -p j grodr.ia W
Odbęaz e się

lii. i m m  K i  h m t n
fiityjiej „Polska Foresia

dnia 1 marca 1924 o godzinie 12 w południe w biurze Spół­
ki przy ul. Kopernika 21-

z następującym porządkiem dziennym i
1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia.
2) Sprawozdanie Rady Zawiadowczej z oziałainości za rok administra­

cyjny 1322/23.
3) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej.
4) Rozpatrzenie i zaty/ierdzenie bilansu za czas od 1. X. 1922 do

30 IX. 1923.
5) Powzięcie uchwały co do rozdziału zyska.
6) Oznaczenie rocznego wynagrodzenia dla członków Komitetu Wyito-

nawezego.
7) Uybór 3-ch członków Komisji Rewizyjnej i 2-ch zastępców.
8} Różne wnioski

Posiadanie 50 akcji aaj< prawo do jednego głosu na Walnem 
Zgromadzeniu (§ 14 statutu Spółki). t

Celem wykonania prawa głosowania, nałeź”  akcj“ masadmające 
prawo gipsowania, do których nfemuszą być doręczone arku s : kupo­
nowe, złożyć najpóźniej na ó dni przed Walnem Zgromadzeniem 
w kasie Spółki i§  15 statutu Spółki).

KUTNO I SPRZEDAŁ -

P£ASA do prasowania druków do sprzc- 1 
dan a. Wiadomość!: V/ kancelarji Drukar­
ni , Słowa Polskiego*, Zimorowicza U -15.

FORTEPIAN do nauki lepsz.,, era z drugi, k.óciulki, 
~«tv*owy, a  aboriity sprz dain, Kopera-ka nar- 
ter Sk'?niarski. M

Sypialnie, Ja lainie, urządzenia biurowe i 
kuchenne. Meb e gięte ” t-dźka żeiazne i 
dzieci.ine. Materace włosienne i sprężyno­
we Otomanv, kanapa i do rozgadania’. Kar- 
n isze mosiężne. Garn iłu‘y wiubc- ce poleca 

po cenach p.zysiępnych Magazyn mebli 
STEfL ! Ska Lwów, kuizJmłerzowska 23.

53f
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Wyroby tychże firm otrzymać można na skła­
dzie we Lwowie po oryginalnych cenach fa- 
htycznych. -  • Kositorysy na żądanie bezpłatnie.
6:^3

Redaktor odpowiedzialny i zarządca unikami; WUh. A st Sarzyczyńsld. Z drukarni Słowa PolsL, ;, Lwów, Zimorywkaa 15.


